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PISMO SPOŁECZNE, GOSPODARCZE, OŚWIATOWE I POLITYCZNE DLA WSZYSTKICH STANÓWZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

c z w a r te k d n ia 1 7 m a rc a 1 9 3 8

Hitler obznajmia oroarsoe
ujciefenie Austrii tio Niemiec

W IE D E Ń . W  d n iu w c z o ra js z y m  w  
g o d z in a c h  p rz e d p o łu d n io w y c h o d b y ły  
s ię o f ic ja ln e u ro c z y s to ś c i , z w ią z a n e z  
p rz y b y c ie m  H itle ra  d o  W ie d n ia .

O lb rz y m ie t łu m y 7 z g ro m a d z iły s ię  
n a  P la c u  B o h a te ró w , b y ’ w y s łu c h a ć  z a 
p o w ie d z ia n e g o p rz e m ó w ie n ia k a n c le 
rz a  H itle ra . U lic e , k tó ry m i  p rz e je ż d ż a ł  
k a n c le rz  H itle r b y ły ró w n ie ż w y p e ł
n io n e . w iw a tu ją c y m i n a  je g o  c z e ś ć  t łu 
m a m i.

Z ja w ie n ie s ię k a n c le rz a w ra z z o r 
s z a k ie m  n a P la c u B o h a te ró w  p o w ita ł  
d łu g o trw a ły  h u ra g a n  o k rz y k ó w . P o n a d  
p la c e m  k rą ż y ły ’ e s k a d ry 'sa m o lo tó w . W

Z a p e w n ia m  s łu c h a ją c y c h m n ie 6 8  
m ilio n ó w  ro d a k ó w  z N ie m ie c , ż e te n  
k ra j je s t ' n ie m ie c k i i ż e p o ją ł s w ą m i
s ję , ż e  ją  s p e łn i i ż e  w  w ie rn o ś c i w o b e c  
w ie lk ic h  N ie m ie c n ie d a s ię n ik o m u

M o g ę w  te j c h w ili z ło ż y ć  m e ld u n e k  
n a ro d o w i n ie m ie c k ie m u  o  n a jw ię k sz y m  
o s ią g n ię c iu  m o je g o  ż y c ia .

J a k o  w ó d z i k a n c le rz p a ń s tw a  n a 
ro d u n ie m ie c k ie g o  o z n a jm ia m  w  o b li
c z u h is to r i i w e jś c ie  m o je j o jc z y z n y  d o

d o tą d A u str i i w  p o w o d z i c z e rw o n y c h f la g  z e s w a s ty k ą h itle ro w sk ą .M ia s ta n ie z a le ż n e j

c z e n iu  d o w ó d c y  8  a rm ii g e n . B o e c k a ,  
k o m e n d a n ta  W ie d n ia  g e n . H a s e lm a y e -  
ra , s z e fa  s z ta b u  i l ic z n y c h  d y g n ita rz y .

O  g o d z . 1 7 k a n c le rz  H itle r  o d le c ia ł  
s a m o lo te m  z W ie d n ia d o  M o n a c h iu m .  
P a rę  m in u t p rz e d  g o d z . 1 9 u k a z a ło  s ię  
n a d M o n a c h iu m  6 s a m o lo tó w  tró jm o -  
to ro w v e h . k tó re  w  k ró tk im  c z a s ie  w y 
lą d o w a ły  n a lo tn is k u . Z  trz e c ie g o  a p a 
ra tu  w y s ia d ł k a n c le rz  H itle r w  o to c z e 
n iu  s z e re g u  w y s o k ic h  u rz ę d n ik ó w  R z e 
s z y . P o  k ró tk im  p o b y c iu  w  M o n a c h iu m  
k a n c le rz H itle r o d je c h a ł d o  B e r lin a . —

J a k  d o n o s i n ie m ie c k ie b iu ro in fo rm a 
c y jn e  —  k a n c le rz  b ę d z ie  o s o b iś c ie  b ra ł  
u d z ia ł w  k a m p a n ii p rz e d p lc b is c y to w e j 
w  A u str i i i w y g ło s i s z e re g  p rz e m ó w ie ń  
n a  z g ro m a d z e n ia c h  p u b lic z n y c h . P ie r 
w s z e p rz e m ó w ie n ie w y g ło s i k a n c le rz  
n a  z g ro m a d z e n iu  w  G ra z u .

Pa'enie slurów granicznych
W IE D E S '. S łu p y  g ra n ic z n e  a u s tr ia 

c k ie n a g ra n ic y  S a lz b u rg a z N ie m c a 
m i z o s ta ły  u s u n ię te  i w ś ró d  f re n e ty c z -  
n y c h  o k rz y k ó w  lu d n o ś c i s p a lo n e n a  
p la c u  R e z y d e n c y jn y m  (p rz e d  p a ła c e m  
a rc y b isk u p a ) S a lz b u rg a .

Ślub Schuschnigąa
W IE D E Ń . B . k a n c le rz S c h u sc h n ig g  

w s tą p ił w  z w ią z k i m a łż e ń sk ie z h r .  
E rn ą  C z e rn in -F u g g e r .

e w n y m  m o m e n c ie p rz y b o c z n y s p e a -  
e r k a n c le rz a  w e z w a ł t łu m y  d o  u s p o 

k o je n ia  s ię . Z a p a n o w a ło  m ilc z e n ie .
P ie rw s z y z a b ra ł g lo s n a m ie s tn ik  

R z e sz y w  A u s tr i i S e y s s - In q u a r t , k tó ry  
p o w ie d z ia ł c o  n a s tę p u je :

. .W o b e c n a ro d u  n ie m ie c k ie g o  i c a 
łe g o ś w ia ta ( z n a jm ia m , ż e k a n c le rz  
H itle r , ja k o w ó d z i k a n c le rz R z e s z y  
N ie m ie c k ie j w s tą p ił o b e c n ie w  p ro g i  
p a ła c u s ta ro ż y tn e j s to lic y , k tó ra b y ła  
s tró ż e m  k o ro n y  R z e sz y . T o , o  c o  w  c ią 
g u  s tu le c i w  h is to r i i n ie m ie c k ie j w a ł
c z o n o , z o s ta ło  o s ią g n ię te . A u s tr ia p o 
w ró c iła  d o  R z e s z y . R z e s z a  p o w sta ła  n a  
n o w o , z o s ta ło  s tw o rz o n e  n a ro d o w e  p a ń 
s tw o  n ie m ie c k ie . D z is ia j w ita m y w o 
d z a ja k o tw ó rc ę n o w y c h w ie c z n y c h  
N ie m ie c . S k ła d a m y  c i h o łd  d z ię k c z y n 
n y  m iło ś c i i o d d a n ia n a ś m ie rć i ży
cie i , ja k a k o lw ie k  b ę d z ie  d ro g a p rz y 
s z ło ś c i p ó jd z ie m y z a d o b ą . C z e ś ć to 
b ie , m ó j w o d z u !"

O d p o w ia d a ją c k a n c le rz H itle r , p o 

w ie d z ia ł m . in .:
. .P ro k la m u ję o b e c n ie n o w ą m is ję  

le g o k ra ju , o d p o w ia d a ją c ą z a d a n iu ,  
k tó re n ie g d y ś ś c ią g n ę ło  tu  o s a d n ik ó w  
n ie m ie c k ic h  z ró ż n y c h  d z ie ln ic .

W  te n s p o s ó b n a js ta rsz a m a rc h ia  
w s c h o d n ia n ie m ie c k ie g o n a ro d u s ta je  
s ię n a jm ło d s z y m  b a s tio n e m  n a ro d u , a  
ty m  s a m y m  p a ń s tw a  n ie m ie c k ie g o .

M ó w ię  w  im ie n iu  m ilio n o w y c h  rz e s z  
te g o p rz e p ię k n e g o k ra ju , w im ie n iu  
m ie sz k a ń c ó w  S ty r ii , g ó rn e j i d o ln e j  
A u s tr i i , S a lz b u rg a , T y ro lu , a p rz e d e  

w s z y s tk im  m ia s ta  W ie d n ia .

R z e s z a i je j n o w y  k ra j , n ie c h  ż y je  p a r 
t ia n a ro d o w o -s o c ja lis ty c z n a , n ie c h . 

je  s iła z b ro jn a  R z e sz y !"

Wielka rewia 

przed Hitlerem
O  g o d z . 2 p o p o ł. ro z p o c z ę ła  

w ie lk a re w ia w o js k a u s tr ia c k ic h ,  
w ię  p rz y jm o w a ł k a n c le rz  H itle r w

Hitler o stosunku do Polski
L O N D Y N . K o re sp o n d e n t „ D a ily d o s tę p d o  m o rz a m u s i b y ć  u m o ż liw io n y  

M a il* * , W a rd  P r ic e  o g ła s z a  n a  ła m a c h  te - k o s z te m  k o ry ta rz a  p o ls k ie g o  p rz e z  te ry -  
g o  d z ie n n ik a  ro z m o w ę , o d b y tą z k a n e le - to r iu m  n ie m ie c k ie . J e d n a k ro z u m ie m y  

rz e m  H itle re m  w  L in z u .  , c o  to  o z n a c z a d la  P o ls k i.
N a z a p y ta n ie , c z y  w y d a rz e n ia o s ta t- N ie m c y z a m ie s z k u ją p o d rz ą d a m i  

n ic h d w ó c h d n i p o s ia d a ją ja k ik o lw ie k P o lsk im i, a P o la c y p o d n ie m ie c k im i,  
w p ły w  n a m a ją c e s ię ro z p o c z ą ć ro z m o - G d y b y  te d w a p a ń s tw a s ię  k łó c iły , k a ż -  
w y  a n g ie lsk o  - n ie m ie c k ie , H itle r o d p o - d e z n ic h  u c is k a ło b y s w o ją m n ie js z o ść ,  

w ie d z ia ł p rz e c z ą c o , o ś w ia d c z a ją c  m . in .: J —

„ N ie je s te m  w  s ta n ie z ro z u m ie ć a n 
g ie ls k o  - f ra n c u s k ie j n o ty  p ro te s ta c y jn e j.  
C i lu d z ie tu ta j s ą N ie m c a m i. N o ta p ro 
te s ta c y jn a  o d  o b c e g o  k ra ju z p o w o d u  

I m o je g o p o s tę p o w a n ia w  s to su n k u d o  
।  n ic h  n ie  p o s ia d a  w ię c e j s e n s u , a n iż e li p o -  
I s ia d a ła b y  n o ta rz ą d u  n ie m ie c k ie g o , p ro 

te s tu ją c a p rz e c iw k o  s to s u n k o m m ię d z y  
! rz ą d e m  b ry ty js k im  a I r la n d ią . Z a p e w -1  o p in ii p u b lic z n e j tro s k ę  o ż y w o tn e in -  

n ia m  p a n a , ż e je s z c z e p rz e d c z te re m a ; ie re s y p a ń s tw a . \ \ re j a tm o s le rz e  
i d n ia m i n ie  m ia łe m  w  o g ó le p o ję c ia , ż e  ।  w z m a g a  s ię  c z u jn o s c  w o d n ie s ie n iu  n a -  

। d z is ia j b ę d ę s ię tu ta j z n a jd o w a ł, lu b ż e ,w e l d o  d ro b n y  c h  w y p a d k ó w ^ . U o  n ic h , 

A u s tr ia w łą c z o n a b o d z ie , c o n a s tą p iło p o z o rn ie  
d z iś w ie c z o re m , d o  N ie m ie c  n a ty c h  s a - z a jś c ie  

i m y c h  w a ru n k a c h , c o p o z o s ta łe c z ę ś c i  
! R z e sz y , n p . B a w a r ia lu b S a k s o n ia . D o - 1 * e ,e ! :

k o n a łe m  te g o p o n ie w a ż z o s ta łe m  o s z u - . ° . r<  
k a n y  p rz e z p . S c h u sc h n in g g a , a z d ra d a  j 

ż v - je s t c z e m ś c z e g o  n ie  b ę d ą  to le ro w a ł. G d y
! m o im  s ło w e m  i m o ja rę k ą  rę c z ę z a c o ś , '‘ia ( 
j to  te g o  d o trz y m u ję  i o c z e k u ję  te g o  s a m e -1  
' g o  d o  k a ż d e g o , k to  z e  m n ą  p o ro z u m ie n ie ! 
j z a w ie ra . J a je s te m  re a lis tą .

N ie c h p a n  s p o jrz y  n a m o je s to s u n k i  
z P o ls k ą . C a łk o w ic ie g o tó w  je s te m  p rz y 
z n a ć , ż e P o ls k a , k ra j l ic z ą c y  3 3  m ilio n y  
m ie sz k a ń c ó w , k o n ie c z n ie  p o trz e b u je d o 
s tę p  d o m o rz a .

J e s t rz e c z ą p rz y k rą d la n a s , ż e te n

d ro g ą p o ro z u m ie n ia .

te rp e la c ję s e n . F u d a k o w sk ie g o :
W  o s ta tn ic h  d n ia c h  z a s z ły  n a  g ru n 

c ie m ię d z y n a ro d o w y m  z d a rz e n ia i d e 
c y z je o w ie lk ie j d o n io s ło ś c i h is to ry c z 
n e j, a ś w ia d o m o ść ic h w a g i ro d z i w

te j a tm o s fe rz e

_ n a g ra n ic y p o ls k o - li te w sk ie j, 
id v b y  n ie k o m u n ik a t P o ls k ie j A g e n c ji 
le e lg ra lic z n e j z d n ia 1 5 b m .. w e d łu g

s ta n o w isk a  w o b e c  le g o  in c y d e n tu . 
W  p o c z u c iu  o b o w ią z k u , ja k i c ią ż y

tym

s ię  
R e -  
o to -

c z n e j —  m a m  z a s z c z y t z w ro c ie  s ię u o  
p a n a p re m ie ra z n a s tę p u ją c y m  p y ta 

n ie m :

poruszył społeczeństwo Polskie
N O W O G R Ó D E K . W c z o ra j s ta ra 

n ie m  m ie js c o w y c h  o rg a n iz a c y j  s p o łe c z 
n y c h  o d b y ł s ię w  N o w o g ró d k u  w ie lk i  
w ie c  d e m o n s tra c y jn y p rz e c iw k o  l i te w 
s k ie j p ro w o k a c ji . W  w ie c u w z ię ło u -  
d z ia ł k ilk a  ty s ię c y  o s ó b . P o  w y s łu c h a 
n iu p rz e m ó w ie ń n a ry n k u z a k o ń c z o 
n y c h  o k rz y k ie m n a c z e ś ć R z p lite j i 
M a rs z a łk a Ś m ig łe g o R y d z a , u fo rm o 
w a ł s ię  p o c h ó d  d o  g m a c h u  U rz ę d u  W o -  
je w ó d z lk ie g o , g d z ie n a rę c e w o je w o d y  
d e le g a c ja w  ie c u z ło ż y ła re z o lu c ję , u -  
trz y m a n ą  w  e n e rg ic z n y m  to n ie , ż ą d a 
ją c ą z a s to s o w a n ia s ta n o w c z y c h ś ro d 
k ó w  w o b e c p ro w o k a c ji l i te w s k ie j.

n a p o g ra n ic z u p o ls k o - li te  w  s K tm ,
2 ) K to p o n o s i o d p o w ie d z ia ln o ś ć z a  

ic h w y w o ła n ie ,
5 ) J a k ie  ś ro d k i rz ą d  z a m ie rz a p rz e d 

s ię w z ią ć  c e le m  z a p o b ie ż e n ia  p o d o b n y m  
z a jśc io m  w  p rz y s z łe ś c i“ .

P o in te rp e la c ji te j ro z le g ły s ię o -  
k rz y k i: D o ś ć d ra ż n ie n ia P o ls k i! P ro 

w o k a c je  K o w n a !

M Y  C H C E M Y  IŚ Ć  N A  L IT W Ę  
W O Ł A  P U B L IC Z N O Ś Ć  D O  R A D IA  

W  W IL E J C E .
D n ie 1 3 b m  n a d a w a n o o g o d z im e  

1 1 .3 0 p rz e z w s z y s tk ie ro z g ło ś n ie P R .

L W Ó W . W  d n iu  w c z o ra js z y m  w e  
L w o w ie o d b y ł s ię n a U n iw e rs y te c ie  
L w o w sk im o g ó ln o a k a d e m ić k i w ie c  
z w o ła n y w  's p ra w ie l i te w s k ie j. M ło 

d z ie ż  z g ro m a d z o n a w  l ic z b ie k ilk u  ty 
s ię c y  o s ó b  u c h w a liła  re z o lu c ję , w  k to - i  r -— ■ - - -
re j p ro te s tu je  p rz e c iw k o  p ro w o k a c ji l i- tra n sm is ję k a p e li lu d o w y c h z p o w ia tu  

te w s k ie j . iW ile jk a .
P o  w ie c u p rz e z u lic e m ia s ta p rz e -1 W  tra k c ie  p ro d u k c ji i p rz e rw a c h , z e 

s z e d ł k ilk u ty s ię c z n y  t łu m  m ło d z ie ż y , b ra n a l ic z n ie p u b lic z n o ść m a n ife s to w a -  
n io s ą c s z e e rg tra n s p a re n tó w  p ro te s ta - ła  p rz e c iw  p ro w o k a c jo m  L itw y , w z n o s z ą c  
c y jn y c h  i w z n o sz ą c  o k rz y k i, ż ą d a ją c e b o jo w e o k rz y k i: „ M y  c h c e m y  iś ć n a L i-  
u k a ra n ia l i te w sk ic h  p ro w o k a to ró w . ; tw e * '! . . M y  c h c e m y  d o  K ła io e d y " ! , M a r-

W A R S Z A W A . P rz y  k o ń c u  p o s ie d z ę - s z a le k  Ś m ia ły  - R y d z u w o d n i n a m  b it

n ia S e n a tu  o d c z y ta n o  n a s tę p u ją c ą  in - ,w ę ” , o ra z ś p ie w a ją c „ Z a N ie m e n * ’ .
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Niemcy w Polsce obchodzą 

uroczystości RzeszyaZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

W A R S Z A W A . W  c a ły c h N ie m c z e c h W sz ęd z ie p o  u ro c z y s to śc ia c h k o m e n -  
c e ch o w an e d o b rą w o lą p o d e jśc ie d o p o - ; o b c h o d z o n o w  d n iu  J 3 b m . z d u ż ą c z c ią to w a n o  n ie z w y k le ż y w o w y p a d k i w  .V a 

in F u h re r“ , 
je d e n

Wizyta wiceprezydenta ! 
senatu gdańskiego 

n ie w ątp liw e g o  fa k tu , iż p o z y ty w n e  a n a -  
1 1 1  _ 1 _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ . !

tttnuwanc uvMiq wui^ --------- - ----------------- -- ---------- — ----------- - .. , • H •

trz e b  ż y c ia w  p ła sz c z y źn ie in te re só w  g o - „ D z ie ń P a m ię c i B o h a te ró w " , p o sw ię c o - s trn , p o d k re śla ją c  w ie lK ie z n a cz  
sp o d a rcz y c h je s t je d n y m  z w a ż n ie j- n y p o leg ły m N ie m c o m  w  c z a s ie w ic i-1 s ła „ E m  V o lk , e in R e ich c m  
sz y ch  c z y n n ik ó w , m o g ąc y c h  w p ły n ą ć n a k ie j w o jn y . U ro c z y sto ść w  B e rlin ie  u le g - ( je d en n a ró d , je d n o p a n s .w o  
u su n ięc ie w ie lu tru d n o śc i i ro z w ią z a n ie ła z m ia n ie , p o n ie w aż n ie w z ią ł w n ic h w ó d z . 1 

w ie lu J 
le m ó w  z z a k re su c a ło k sz ta łtu  
s to su n k ó w  z G d a ń sk ie m .

P rz y ja z d w ice p re zy d e n ta H u th a d o  
W a rsz a w y , p o lsk ie s fe ry g o rsp o d a rc z e  
tra k tu je ja k o  w y ra z p o z y ty w n e g o  a je d 
n o lite g o n a s tro ju , n ie ty lk o c z y n n ik ó w  
o fic ja ln y c h , a le i c a łe g o sp o łe cz e ń s tw a  
g d a ń sk ie g o w  s to su n k u d o w sp ó łp ra c y  
g o sp o d a rc z e j p o lsk o - g d a ń sk ie j w ra 
m a c h  w sp ó ln e g o  o b sz a ru  c e ln e g o  i w sp ó ł
p ra c y z a in te re so w a ń g o sp o d a rc zy c h .

D n ia 9  b m . b a w ił w  W a rsz a w ie  w ice 
p re z y d e n t se n a tu g d a ń sk ie g o p . H u th ,  
ja k o  g o ść p o lsk ic h s fe r g o sp o d a rc z y ch .  
W ic e p re z y d e n t H u th b y ł w ie c z o re m  p o 
d e jm o w a n y  h e rb a tk ą  w  iz b ie p rz e m y s ło 
w o  - h a n d lo w e j w  W a rsza w ie . W  h e rb a t
c e te j w z ią ł u d z ia ł m ię d z y  in n y m i w ice 
m in is te r R o se .

N a stę p n ie w o b e c z e b ra n e g o g ro n a  
p rz e d s ta w ic ie li s fe r g o sp o d a rc z y c h  w ice 
p re z y d e n t H u th w y g ło s ił o d c z y t n a te 
m a t z n a c ze n ia te c h n ik i d la ro z b u d o w y  
p a ń s tw a .

P re leg e n t ro z w in ą ł te z ę , iż ż y c ie g o 
sp o d a rc z e i te c h n ik a  p o w in n y  b y ć  p o d p o 
rz ą d k o w a n e k ie ro w n ic tw u  p o lity c z n em u .  
U z a sa d n ia ją c te n p o g lą d w ic e p re z y d e n t 
H u th o m ó w ił sz c z e g ó ło w o o s ią g n ię c ia  
rz ą d ó w  n a ro d o w o - so c ja lis ty c z n y ch w  
N ie m c z e c h , sz c z e g ó ln ie w  z a k re sie w y 
n a la z k ó w , (m o to ry z a c ji i b u d o w y d ró g  
o ra z w  d z ie d z in ie w a lk i z b e z ro b o c ie m -

W  k o ń c o w e j c z ęśc i sw e g o o d c z y tu ,  
p re le g e n t w y ra z ił u z n a n ie d la p o s tę p u  
g o sp o d a rc z e g o i te c h n icz n e g o w  P o lsc e  
w  c ią g u  o s ta tn ic h  2 0 -tu  la t p o d k re ś la ją c  
iż je d n y m  z lic z n y c h w y ra z ó w  te g o p o 
s tęp u  je s t b u d o w s G d y n i.

P o o d c z y c ie w ic e p rez y d e n ta H u th a
z a b ra ł g ło s p re z e s iz b y b . m in is te r C z . j 
K la m e r, k tó ry p o d z ię k o w a ł p re leg e n to - ,
w i z a o d c z y t. P re z e s K la m e r z a z n ac z y ł n a w e t d o te g o , ź e w  o g ó le u su w a s ię ię  
iż s fe ry g o sp o d a rc ze P o lsk i d a w a ły  n ie - p a m ią tk ę  m ę k i p a ń sk ie j z e sz o y.. 
je d n o k ro tn ie w y ra z z ro z u m ie n ia te g o I ta k  n p . w  T re w irz e p rz e w o d n ic z ą c y

p o z o rn ie sk o m p lik o w a n y c h p ró b - u d z ia ł k a n c le rz H itle r . W z a s tę p s tw ie  
n a sz y c h p rz e m a w ia ł p re m ie r G ó rin g , k tó ry n a  

s tęp n ie  z ło ż y ł w ien ie c  n a  G ro b ie N ie z n a 
n e g o Ż o łn ie rz a .

N ie m c y z a m ie sz k a li w  P o lsc e  u rz ą d z i 
li ta k ie sa m e u ro c z y s to śc i w  c a ły m  sz e -  
lę g u m ie jsc o w o śc i, n a k tó re sz c ze g ó ln ie  i le g łe im  u rz ę d y o trz y m a iy  o k ó ln ik , 
tłu m n ie p rz y b y li h itle ro w c y w K a to w i-  i k tó ry m  z a lec a  s ię , b y  z b a d an o , c z y  w śró d  
e a c h . C h o rz o w ie . B ie lsk u o ra z in n y c h p e rso n e lu  z a tru d n io n e g o  n ie  m a o só b  k a 
rn ie j  sc o w o śc ia ch n a Ś lą sk u , P o m o rz u o - ! ra n y c h  są d o w n ie  z a n a d u ż y c ia . O so b y  ta  
ra z w  k ilk u m ie jsc o w o śc ia c h w  W ie lk o -  j k ie m a ją  b y ć z w m ln ia n e n a ty c h m ia s t b e z . 

jp o lsc e ,  w y m ó w ie n ia i o d sz k o d o w a n ia .

Szystki w urzędas: h
W A R S Z A W A . M in is te rs tw a i p o d -  

w

Portret kanclerza Hitlera na miejscu 

kurcyfiksu
B E R L IN . W  o s ta tn ic h  c z a sa c h w  c o - .reg e n c ji tre w irsk ie j w y d a ł n a s tęp u ją ce  

ra z w ięc e j sz k o ła c h  n a  m ie jsca c h  k ru c y -1  ro z p o rz ą d z en ie : P o k ó j k la so w y w in ie n  
f ik su  n a śc ia n ie n a d  k a te d rą  n a u c z y c ie la b y ć ja k o  m ie jsc e  p o b ie ra n ia  n a u k  w  d u -  
u m iesz c z a s ię p o rtre t k a n c le rz a H itle ra J  c h u n a ro d o w o - so c ja lis ty c z n y m  g o d n ie

W  n iek tó ry c h u c z e ln ia c h d o c h o d z i u r g łó w n e j śc ia n y w in ien f i-  

g u ro w ać ty lk o  p o rtre t F iih re ra .
P o rtre ty c z o ło w y c h d z ia ła c z y ru c h u  

o ra z w sz e lk ie w a rto śc io w e z p u n k tu  w i-

w y m ó w ie n ia i o d sz k o d o w a n ia .

D o ro z p a try w a n ia ty c h sp ra w  m a ją  
b y ć p o w o ła n e sp e c ja ln e k o m isje d y sc y 
p lin a rn e .

Run na banki

w Budapeszcie
B U D A P E S Z T . M iarą n ie p o k o ju ja k i 

w y w o ła ły  w y p a d k i a u s tria ck ie , je s t*  n a 
s tró j p a n ik i, ja k i o g a rn ą ł n a w ieść o  
w k ro c ze n iu w o jsk n ie m ie c k ic h d o A u 
s tr ii w  so b o tę k o ła g o sp o d a rcz e i f in an -  

- - - --— _ so w ę w  B u d a p e sz c ie . N a stró j te n o g a r-  

o b ra z k i m o g ą b y ć u ż y te ja k o .o z d o b y .. . [ tw o rz y ć s ię z a cz ę ły  p rz e d  b a n k am i d łu -  
W  sz k o łac h  n ie m ie c k ic h n ie m a m ie j- g -e  Q g Q ^ j d e p o z y ta r iu sz ó w , k tó rz y  c h c ie  

li w y c o fa ć sw e p ie n ią d ze . W  p o łu d n ie  
n a d w ie g o d z in y  p rz e d  z a m k n ię c ie m  k a s  
b a n k i b y ły fo rm a ln ie o b lę ż o n e . K ilk a  
b a n k ó w  w strz y m a ło  w y p ła ty d la b ra k u  

D o W a rsz a w y n a d sz e d ł tra n sp o rt g o tó w k i. S u m a p o d ję ty c h w k ład ó w  
„ L i u - ! w śró d k tó ry c h p rz e w a ż a ją d ro b n ie jsz e  
d e ta lu 'su m y w y n o s i k ilk a m ilio n ó w  p ó n g o .

—  o O o  —

i ^ z 8 n ^* a h is to ry c zn e g o i p e d a g o g ic z n e g o n ą | sz e ro k ie k o ła . Ju ż o d sa m e g o ra n a

—  M ó w isz , ż e w ie sz w szy s tk o , ż e  
z n a sz c a łą sp ra w ę ... A le sp e w n o śc ią  
H a rd e n  n ie p o w ie d z ia ł c i, ż e to o n  w ła 
śn ie n a m ó w ił G e rb e ra d o n a p a d u , a  
p o te m , g d y G e rb e r w ie d z ia ł, ż e ta m te n  
g o p o z n a ł, n ie p o z o s ta w  a m u n ic in 
n e g o , ja k ty lk o o s tu d z ić  g >  i u c isz y ć  n a  
z a w sz e . Ja p o m o g łe m  G e rb e ro w i, a le to  
b y ła p ie rw sz a m o ja m o k ra ro b o /ln ...  
Z rc -sz itą G e rb e r p ie rw szy p rz y d u s ił n a 
p a d n ię te g o i p 'c rw sz y u d e rz y ł g o p o  
g ło w ie re w o lw e re m . A te raz , k ie d y z  
c a łe g o lo g  '- in te re su d a li m i ty lk o  je d e n  
m a rn y t\ • e . a sa m i sp rz ed a li k a m ie 
n ie . p r.y a a jm n  e i z a p ię ćd z ies ią t ty s ię c y  
H ai  d e n p o w ia  la . ż e o n  w y jd zd e n a  c z y  
< o ? Z o b a c  y m y ... z o b a c z y m y ... c z y to  
im ta k g ła d k o p ó jd z ie ...

D ra / K a ro l ju ż w ied z  a ł, ż e d o w ie  
s ię o t P o te ra w sy d k ich sz c z c g ó  ó w . 
d o  y c z ąc y c h z a m o rd o w an ia je g o b ra ta  
G ło d z iło ty lk o o z d o b y c ie d o w o . > w . 
b o to c o  m ó w ił p o  p ja n em u  P o le r , w o  
b ę c są d u  n ie m o g ło  m ieć ż a d n e j w a i b o ś- 
c i, g d y ż , p ija k b y łb y s ię n a jp e w n ie j w y  
p a rł w szy s tk ieg o .

P o s ta n o w ił w ięc  p o s ta rać s ię o św ia d  
k a . k tó ry b y b y ł o b e c n y p rz y z e z n a  
n ia ch P o te ra . P rz y sze d ł m u n a m y śl 
S te fa n L u b ic z i S o g a n . o k tó ry  n w ie le  
m ó w i! m u B u rs .k :. Id ą c o u k c o ra z  
b a rd /ie j p ija n e  .o P o te ra u rn y .ił z a p ro 
w a d z ić p ija k a d o sw e g o lio lu lu , sp o ić  
g o je sz c z e b a rd z ie j i u ło ż y ? c o sp a n ia ,
a sa m em u u d a ć s ię d o i ’u /sk ie g o , w z ią ć  
je g o i S te fa n a , je ż e li ' ię d a , la .ż e i S o -  
g a n a i sp ro w a d z ić ic h d o h o ie łu . a l y  
m o g li s  y sz e ć  c o  P o tc r b ę d z ie m ó r.L .

T a k te ż i z ro b ił. N ie tru d n o  m u b y  o  
n a m ó w ić P o 'e ra , ż e ’ y p - ." . li z n im  
d o h o te lu , g o .Je , ja k m ó w ią m ia ! sp o ry  
z a p a s d o sk o n a le j ż y .tiió w k i.

N ie c h c ą c tra c 'd c z a su , z a w o  a l p rz e 
je żd ż a ją c ą ta k só w k ę i k a a l s ię z a w ie źć  
w ra z z P o le re m  d o h o te lu .

G d y p ija n y o p ry sz ek z n a la z ł s ię w  
p o k o ju , K a ro l p o e z e sb o w a l u o je sz c z e

Wypadki austriackio a Polska
K R A K Ó W . W ia d o m o śc i n a d c h o d z ą - ! A u str ią , a sz c z e g ó ln ie  z W ie d n ie m . K o ła  I 

cę z A u str ii, w y w o ła ły w K ra k o w ie h a n d lo w e K rak o w a b a rd z o  ż y w o in te re - ■ 
w śró d ta m te jszy c h s fe r g o sp o d a rc z y c h su ją s ię  k a ż d ą  n a jd ro b n ie jsz ą  w iad o m o s- . . r
n ie z w y k le d u ż e w ra ż en ie . P o w a ż n ą b o - , c ią , n a d c h o d z ą cą b e z p o śre d n io z W ie d - > 3 .0 0 0 k g . ś liw ek a fry k a ń sk ic h . Ś liw k i a  
w ie m  ilo ść  k u p c ó w  k ra k o w sk ich  je s t z w ią n ia c z y  te ż p o śre d n io  p rz e z P ra g ę i B u -1  fry k a risk ie sp rz ed a w an e b ę d ą w  d e ta li 
z a n a śc is ły m i w ę z ła m i h a n d lo w y m i z  • d a p e sz t.  P ° 6 0 g ro sz y  z a sz tu k ę .

1 Ś L IW K A 6 0 G R O S Z Y .

ffAKJAN BRUNiSŁAWSKI 

Powieść sensacyjna na tle stosunków amerykańskich

k ilk o m a k ie lisz k am i w ó d k i, w  k tó rą  z a 
o p a trzy ł s ię u n o c n e g o p o rtje ra h io le li-  
k u . P o  p ó łg o d z in n ie P o le r z a sn ą ł ja lj. k a 
m ie ń

W ó w c za s K a ro l W in te rs sz y b k o  z b ie g ł 
n a d ó ł, w sk o c z y ł w ta k só w k ę i p o je 
c h a ł d o B ro o k ly n u . D n ia ło ju ż , g d y  
s ta n ą ł p rz e d d o m k ie m  B u rsk ie g o .

’ D łu g o p u k a ł z a n im  ro z h u d z io n y B u r
sk i o tw o rz y ł m u . W  n ie w ie lu sz o w ac łi  
o p o w ie d z ia ł o jc u I la n ic c zk i o w sz y s l-  
k ie m .

-» D o b rz e — rz -e k ł B u rsk i, w y słu 
c h a w sz y o p o w ia d a n ia . —  W ie m , g d z ie  
m ie sz k a S o g a n  i je s te m  p e w n y , ż e p o c z 
c iw y p o lic ja n t c h ę tn ie w a m  p o m o ż e d io  
w y d a n ia m o rd e rc ó w  w  rę c e sp ra w u e d li-  
w o śc i. P o d ro d z e o ib u d zó m y S te fan a ,  
k tó ry m ie sz k a n u ? la ic k o s tą d . U c ie sz y  
s ię c h ło p a k , ż e p rz e c ie ż b ę d iż ie m ó g ł 
w  z u p e łn o śc i z rz u c ić  z  n a z w isk a  tę  s tra 
sz n ą p la m ę.

W y s. li z d o m u n ie b u d z ą c H a n e c z k i 
m i s ta re j M a y  . - A n n y i u d a li s ię  
w p ro s t d o m r s -k an .a L u b icz a . N ito  
m ie li w ie le c z a su d o s tra ce n ia , g d y ż  
K ai  o l o b a w ia ł s ię , ż e P o le r o b u d z i s ię  
p rz e d ic h p rz y b y c ie m i g o tó w z n ik n ą ć  
z h o te lu , a w ó w c za s tru d n ie j b y b y ło  
p o ra z d ru g i, w y w a b ić g > z e sp e lu n k i 
G e rł.o ra .

O b u d z ili S te fa n a , k tó ry u b ra ł s ię p o -  
sp ic sz in i.e i ju ż w e trz ec h p o jec h a li d o  
S o g a n ą . S ta y p o lic ja n t ju ż n ie sp a ł  
i p r.  y ą o io w y  w a ł so b ie śn ia d a n ie , g  ly  
o z w ało s ię p u k a n ie d o d rz w i jo g o p o 
k o ju .

—  C ó ż ta m z a d ia b e ł ta k ra n o ? —  
d a ł s ię s  yszeć gniewny g os S o g a n a i 
d rz w i o tw o rz y ły s ię . b y w p u śc ić B u r 
sk ie g o , S te fan a i K a ro la W in tc rsa .

—  D z ie ń d o b  y , p a rn ie S o g a n —  o d e 
z w a ł s ię B u rsk i n a p rz y w ita n ie .  
W a ż n ą m a m y  sp ra w ę p rz e d  so b ą i p rz y 
sz liśm y p ro s  ć p a n a  o p o m o c . C z y m o 
ż e p a n p o je c h a ć z n a m i n a k ilk a g o 
d z in ?  i

—  A c ó ż to z a sp ra w a , ż e o św ic ie  
c h c c c ie  c z ło w ie k a w y c ią g a ć z d o m u ?

—  M a m y p ra w ie w rę k u m o rd e rc ó w  
P io tra W in te rsa —  o d p o w ie d z ia ł B u r
sk i. —  O to p a n K a ro l W in te rs , b ra t 
z a m o rd o w a n e g o , k tó ry jia k p a n u w ia 
d o m o , p o s ta n o w ił o d n a leź ć sp ra w c ó w  
z b ro d n i i w  ty m  c e lu p o tra f ił w k ręc ić  
s ię m ię d z y k a n d y d a tó w  H a rd e n a . T a m  
z d o b y ł p e w n e p o sz lak i, k tó re n a p ro w a 
d z iły g o  n a p ra w d z iw y tro p .

S o g a n ju ż w m iiig a l n a s ie b ie s ta ry  
sw ó j m u n d u r p o U c y jn y .

—  A le c h w ile c z k ę , p a n ie S o g a n —  
p o w strzy m a ł g o  K a ro l W in te rs —  trz e 
b a k o n ie c z n ie , ż e b y p a n u b ra ł s ię w  
c y w iln e u b ra n ie . Je d n e g o z m o rd e rc ó w  
m a m  w  p o k o ju  w  h o te lu , g d z ie s ię  ty m 
c z a so w o z a trz y m a łe m  i sp o d z ie w a m  s ię , 
ż e w y  d o  b ę d z ie  m y o d n ie g o p o trz e b n e  
z e z n an ia . G d y b y z o b ac z y ł p a n a w  m u n 
d u rz e p o lic y jn y m , n ie d a łb y s ię c ią g 
n ą ć z a ję z y k , sa m  p a n to p rz y z n a ...

—  R a c ja , z iu p e łn a ra c ja . U b io rę s ię  
w ięc w  je d y n y m ó j g a rn itu r , te n w ła 
śn ie , k tó ry m a m i s łu ż y ć n a w e se le  
S te fk a . S ia d a jc ie p a n o w ie , n a c z e m  
k to m o ż e , a ja z a k ilk a m iia iu t b ę d ę  
g o tó w  je c h a ć z w a m i. P io d ro ilz e o p o 
w ie c ie m i sz cz e g ó ło w o c a łą sp ra w ę .

W sz e d ł d o p rz y le g łe g o p o k o ik u , k to - , 
ry s łu ż y ł m u z a g a rd e ro b ę i sy p ia l
n ię , sk ą d p o c h w iiU p o c zę ły d o c h o d z ić  
u sz u c z e k a ją cy c h o d g ło sy w y su w a n ia  
sz u flad i sz u rg o t p o sp ie sz n ie w k ład a 
n y c h  trz ew ik ó w . P o te m  n a s tą p iła  c h w i
la c isz y , p rz e rw a n a g ło śn e m  p rz e k le ń 
s tw e m  :

—  A n ie c h to n a jja śn ie jsz y p io ru n  
trz aśn ie ! S te fa n , c h o d ź b u d o m n ie ,  
p o m o że sz m i z a p ią ć te n p rz e k lę ty k o ł
n ie rz y k . W e d rz w iac h s ta n ą ł S o g a n  
z ro z c z erw ie n io n ą tw a rz ą , m o rd u ją cy  
s ię z u p a rtą sp in k ą o d k o łn ie rz y k a .

—  Ż e b y z p ie k ła n ie w y jrza ł, k to  
w y n a la z ł te o b ro że ! —  z ło śc ił s ię p o 
lic jan t. p o c h y la jąc s ię w  te n sp o só b , 
ż e b y S te fa n m ó g ł z a p ią ć k o łn ie rzy k .

O sta te cz n ie u d a ło s ię S te fan o w i u -  
s tro ić S o g a n a w k o łn ie rz y k i k ra w at,  
p o c zc m  w sz y sc y c z te re j w y sz li z d o 
m u , b y w sią ść d o sa jn o ch o d u S o g a n a  
i je c h ać n a m ie jsc e .

O ż y w io n y ru c h p a n o w a ł ju ż n a u li
c a c h m ia sta , g d y sa m o c h ó d w io zą c y  
ic h s ta n ą ł o p o d a l h o te lu , w k tó ry m  
K a ro l m ia ł w y n a ję ty p o k ó j. P o d ro 
d z e o n o w ie d z ia l S o a a n o w i w sz y s tk ie  

sz cz e g ó ły o P o le rz e i u m o w n i s ię , z e  
o n p ó jd z ie d o h o te lu p ie rw sz y , a o  .. 
m a ją p rz y jść tan i d o p ie ro z a k b k u n a s - 
c ie m in u t, g d y u jrz ą g o o tw ie ra ją e g  j 
o k n o  w y c h o d z ą c e n a u lic ę , g d z ie sm n ą  

ic h sa m o c h ó d .

N ie w y sie d li te d y z m asz y n y , ty lk o  
ro z m a w ia li d a le j w e trze c h , jiad c z as .  
g d y K a ro l W in te rs o b sz e d ł n a ro ż n ik  
u licy i w sz e d ł d o h o te lu . N ie z a trz y 
m u jąc s ię n a d o le , p o b ie g ł p ro s to n a  
d ru g ie p ię tro , g d z ie z n a jd o w a ł s ię je g o  
p o k ó j i w k ró tc e s ta n ą ł p rz e d d rz w ia 

m i.
C h w ilk ę n a s łu c h iw a ł, trz y m a ją c u c h o  

p rz y sa m y c h d rz w ia ch . W  p ■ - .i’ 1 P a  
n o w a la z u p e łn a 'c isz a . Z d z iw iło g o  
c o k o lw ie k , b y ł 'b o w ie m p rz y g o to w ać  
n a  o d g ło sy  ‘c h ra p an ia p ja k a . Z a m ? n o -  
k o jn n y , w y ją ł z k iesz e ń , i- .im  - • 
rz y ł d rz w i 'i sz y b k o w sz e d ł d o w n ę 

trz a .
W  p o k o ju n ic b y ło  n ik o g o .
N a s to le le ż a ła p rz e w ró c o n a b u  te  A a  

o d  w ó d k i i k ilk a n i. d i ą .a  K ó w p a y  u . o  
só w , ja k o je d y n i św iau k o w ie , z e w  
ty m  p o k o ju  b y t k ilk a g o d z in te m u L e n  

P o le r .
_  U c iek ł! —  m ru k n ą ł W m le rs , p rz y  

g ry z a jąc w a rg i. —  W ;Ó o .z :.i .- - lic z a 
m k n ą łe m  d o b rz e d rz w i., p .:;sz <  s -■■u - 
d z ił s ię i p o sz ed ł so b ie n c .y jm .v o . - .i . 
N a p ró ż n io p o b u d z iłe m  .b u rsk .e g o i 
fa n a i p rz y c ią g n ą łe m ic h tu ra z e m z  
S o  g  a n e m . W  s  z  y  s l  k io n a p  r  ó  ż  n  o .

O k az a ło s ię , ż e W  in te rs z a m k n ą !  
d rz w i n a k lu c z o d s tro n y k o ry ta rz a , 
n ie p rz y p u sz c z a ją c , ż e z a m e k b y i lU K U  
z iw y k ły m z a trza sk ie m . z rm y k u ją e y .n  
s ię n a  k lu c z o d  z e w n ą trz , p o d c z a s , g d >  
o d i sW o n y p o k o ju w y sta rc zy ło o b ró c e 
n ie k la m k i, b y d rz w i s ię o tw o rz y ły .

W y sz e d ł z p ió k o ju i u d a ! s ię d o c z c  
k a jąc y c h w sa m o ch o d z ie , b y o p o w ie 
d z ieć im , ż e w sz y s tk o n a n ic , g d y ż in

te r u lo tn ił s ię z h o te lu .
—  H a -—  b d e z w a l s ię S o g a n , k iw a ją c  

g ło w ą — sp ry tn ie jsz y w id o c z n ie , m z  
s ię z d a w a ło . S p o s trz eg ł, ż e n ie p o trz e b 
n ie w y g a d a ł s ię , w y trz e ź w ia ł o d r  :z u  
i te ra z .' b ę d z ie m ilc za ł ja k  g ró b . G łu p ia  

sp ra w a ...
N a tw a rz y  W in te rsa o d b iło  s ię sz c z e 

re z m artw ien ie .
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J Wiadomości ciekawe z bliska i daleka 
ll>f'‘a,n a

Makabryczny areszt gminny)
STOPNICA. W  areszcie gm innym w Dnia 28 lutego br. Franciszek Zgór- 

Grabkach (pow. Stopnicy) zdarzył się ski z Janowic, odbywający trzydniowy  
już trzeci wypadek śm ierci. W listopa- areszt za przekroczenie adm inistracyjne , 
dzie ub. r. zasłabło dziecko odsiadujące (nieporządek w sklepiku), zm arł nocą  
karę M akowskiej. iM im o zgłoszenia cho- w areszcie M iejscowy wójt i woźny zo- । 
roby —  nie wydano żadnych zarządzeń, stali zawieszeni w czynnościach. Śledz- 
dziecko po trzech dniach zm arło. Dnia two trwa. Przypuszczają, że wypadki te 
10 grudnia ub. r. zm arła w tym wiezie- nastąpiły z powodu zaczadzenia, 
niu Anna Guzera z Januszowie. I °Oo

ręczy pa jak#ś&

Irnwi^ck^rauckap^pta^ 
cbrkMy-z mfynkicHt-czyni każdą

Więzień w kajdankach 
wyskoczył z pociągu

W czasie trasportowania więźnia Jó-|ry ujął przestępcę. Przodownika M rozi- 
zefa Kustosia pociągiem osobowym z , ka w stanie groźnym przewieziono do  
więzienia w W łodzisławiu —  na szlaku szpitala w  W odzisławiu, gdzie lekarze o- 
kolejowym Obszary - Radlin, zakuty w  
kajdany więzień wyskoczył z bięgnącego  
pociągu zam ierzając zbiec do lasu.

Za zbiegłym  z narażeniem życia wy
skoczył przodownik policji M rozik. który  
upadł na nasyp kolejowy tak nieszczę
śliw ie, że stracił przytom ność. Drugi es- 
kortant post. Ogórek zatrzymał pociąg  
przy pom ocy ham ulca bezpieczeństwa.

Tym czasem więzieii widząc leżącego 
w  kałuży krwi przodownika, podbiegł by  
zabrać m u rewolwer. W  tejże samej chwi 
li doskoczył posterunkowy Ogórek, któ-

J^alcdy jcdmik zkmzać na znak jcAeflb
ma to {njć pw wrfaiwa przyprawiać ^roMcka,

Franek

Katastrofa ciężarówki ze świniami
i Z Grodziska Poznańskiego do Kością zauważył z daleka w świetle reflektorów  
-a jechał sam ochód ciężarowy bekoniar- wóz chłopski, jadący lewą stroną. Gdy  

\ m im o licznych sygnałów woźnica nie u- 
sunął się, kierowca usiłował m inąć wóz 
z prawej strony. W  chwili m ijania wozu 
woźnica obudził się i skręcił raptownie  
w prawo. Kierowca nie chcąc wpaść ńa  
wóz, skręcił również w prawo i wpadł 
do

rzekli wstrząs m ózgu i obrażenia głowy 
Niedoszłego zbiega który z wypadku 

wyszedł z lekkim okaleczeniem, osadzo
no w więzieniu. Jest to kilkakrotnie ka
rany przestępca i już raz uiłował zbiec na j . .
eskorcie. 1 ni P- Janickiego. Kierowca W łodarczyk

Zatrute zacierki
rowu.

Sam ochód przewrócił się, a znajdują
ce się w nim świnie rozbiegły się w naj
większym  popłochu po polach. Po kilku-

to, wobec czego nie chciał zacierki zjeść. 
Dziobykowa natychmiast wylała zacier
kę na podwórze.

Na drugi dzień Dziobyk znalazł w . - -
pobliżu budy zwłoki psa, który najpra- 1 godzinnych gonitwach zdołano świnie 

1 ............................... ■ ' ‘ schwycić.

W rodzinie Dziobyków, zam ieszka
łych we wsi Lipówka w powiecie włoda- 
wskim , panowała od dłuższego czasu  
niezgoda m iędzy 73-letnim M ikołajem  
Dziobykiem i jego synową Barbarą. ! ,   

Ostatnio Barbara Dziobyk, podając , wdepodobniej zjadł wylaną zacierkę i 
m u na śniadanie zacierkę, ukradkiem  do- otruł się.
sypała czegoś do zupy. Starzec zauważył ' —  oOo —

 

 

w Sieradzu, gdzie po dwóch godzinach  *ników żydowskich, które jeszcze do nie- cją polską na M adagaskar, która odby- wizorycznych obhczen, powódź zniszczy-

Straszny wypadek
Żołnierz pułku piechoty, Kazim ierz 

Goliński, jadąc pociągiem na urlop do  
wsi Żelisław, pow. sieradzkiego, chciał 
sobie skrócić drogę i w  tym  celu pod wsią 
Kwasów wyskoczył z pędzącego pocią
gu, lecz tak nieszczęśliw ie, że dostał się 
pod koła pociągu. Gdy na krzyk pasaże
rów  pociąg  zatrzymano, nieszczęśliwy żoł 
nierz leżał w kałuży krwi z obciętym i 
nogam i. Po założeniu prowizorycznego o- 
patrunku odwieziony został do szpitala i 
1 
nie odzyskawszy przytom ności zm arł.

JEDNOOSOBOW Y ZW IĄZEK  
BANDYTÓW W POLSCE  

TARNOPOL. Policja Państwowa  
Czortkowie m iała do rozwiązania niela- j 
da zagadkę. W łaściciel dóbr w Białej ■

C* V ntirnm v> trclr o nł r 7xrTH n - i J

ła anonim, podpisany przez „j  

Bandytów w Polsce* ’, w którym niezna- 
i 
m iastowego okupu w wysokości 2.000 zł, 
grożąc podwyższeniem  wysokości okupu  
do 20.000 zł. Policja Państwowa po ob
serwacji aresztowała niejakiego Pawła 
Kliszczaka, jako podejrzanego o podpi
sanie tych gróźb.

Szkody wyrządzone 
przez powódź

NOW Y JORK Z l os Angeles dono
szą. że szkody wyrządzone przez tego
roczną powódź sa daleko większe niż

Żydzi interesują sią 
Madagaskarem

należy fakt powyższy wiązać z ekspedy- i dotychczas przypuszczano. W edług pro
ł-o rvrlViKr- wi7Arvr,7nurn nnlmvon •^nwnn’z 7nic7P7v_

W brew tendencjom niektórych czyn-

I dawna opowiadały się przeciw ewentu- ła podróż przed kilku m ieś, pod przewód ’a 
alnej kolonizacji osiedleńczej żydów na  r «pn^L-;O Kr>. rl-.-roL-tn.ro kin-
M adagaskar, jesteśm y w posiadaniu da- ‘
nych stw ierdzających, że z ram ienia '  i. t

w ;centrali potężnej organizacji żydowskiej tvwnie d0 m ożliwości
. ■,,Joint” z siedzibą w  Stanach Zjednoczo- 

l wyrusza w najbliższych dniach

,551 domów.

W  tych dniach odbył się pogrzeb wy- 
] dobytych spod gruzów zawalonych do- 

osiedleńczych na y/c-no w m ałym , całkowicie przez fale 
zr/szczonym  m iistec'ku Anaheim

nictwem m jr. Lepeckiego dyrektora biu
ra zadań specjalnych w Prezydium Ra

dy M inistrów i wypowiedziała się pozy- m ow 139 ofiar powodzi, których pocho-

M adagaskarze.

P.°d  ” Or„°dl!ka ekspedycja do M adagaskaru. Ekspedy —

Z całego świata
BESBS

Związek^- . b^zie przewodniczył dr Rosen.
- , , ± . . . j i . i zajm ujący się od dawna sprawą osie-

ny człowiek tego związku ządał^natych- j|enja żydów w Rosji, w Birobidźanie.

W iadomość powyższa m a bardzo du-
że znaczenia, albowiem stanowi zwrot j ŁÓDŹ. Proklam owany z inicjatywy m iecko - austriacką, był bawarski 98 wy- 
dotychczasowym nieprzejednanym sta- ।  Klasowych Związków Zawodowych dwu- sokogórski pułk piechoty. Straże przed- 

nowisku żydów  wobec zam iarów osiedle- godzinny strajk włókienniarzy na popar- .nie pułku w dniu 12 m arca br. przekro- 
nia ich poza Palestyną. Niewątpliw ie  1 cie żądań 40 godzinnego tygodnia pracy czyły o godzinie 8 rano granicę w dwóch  

I oraz nieszykanowania delegatów fabry- punktach, a m ianowicie przez m iejsco-

w Polsce
Pierwsza w Polsce Wiejska Spółdzielnia Zdrowia.

W M arkowej, pow. łańcusk.ego, woj, lwowskiego, powstała pierwsza 
Spółdzielnia Zdrowia. Dzieci członków Spółdzielni korzystają z zupełnie bezpłatnej opieki i po

m ocy lekarskiej.

. rim miti 1 J WW w w a a a w w  łł i m . w * j 1A XV U U. 11, Cl 1IA1C11AUVVA^IV>

: cznych ( przybrał charakter powszechny, wość Seefed i Scharnitz. 
; \YZ  T  , Z'. I 1 ,«» n, . ł <3 . n }W zięli w nim udział robotnicy, zorgani- 
, zowani w klasowych związkach zawodo- 
' wych-

Do strajku nie przystąpili tylko ro- i 
Lotnicy, pozostający pod wpływami 

I ..Pracy Polskiej” . Przebieg strajku spo
kojny, solidarność duża.

Antena nowej 
w tych  

antena w  
będzie na  
niżej.

Catani z 
zwrotnicy  
m otorowy

W iejska

PARYŻ. Rząd Francuski rozpoczął 
budowę krótkofalowej stacji nadawczej 
na szczycie Cardm quere w Pirenejach, 
wysokim 2535 m etrów, 
radiostacji będzie ukończona 
dniach. Będzie to najwyższa 

; W ARSZAW A W piątek o Godzinie E .uropic - Radiostacja położona 
t A l i t z i j w? zboczu szczytu o 800 m etrówi 23,14 przybył z Krakowa do W arszawy  7

b. prezydent Stanów Zjednoczonych A.
P. Herbert Hoover. ' RZYM . Onegdaj koło

Na dworcu powitali dostojnego gościa powodu złego nastawienia 
przedstawiciele am basady am erykańskiej i zderzył się pospieszny wagon  
M SZ., zarządu m iejskiego delegacje to- z pociągiem towarowym . W katastrofie  
warzystwa polsko - am erykańskiego, poi- poniosło śm ierć 12 pasażerów wagonu 
sko - am erykańskiej izby handlowej, b. m otorowego.

: współpracownicy akcii dożywiania dzieci; * * +
polskich, licznie była reprezentowana T

I prasa zagraniczna i krajowa. Nowoczesna technika doprowadziła
gum ę do wytrzym ałości przewyższającej 

* * * trwałość stali.
Na terenie Gdańska m asowo pojawi-, M ożna także wyrabiać gum ę bez- 

li się agitatorzy, którzy Polakom  obvwa- barwną i przezroczystą jak szkło, Ostat- 
telom gdańskim proponuią za posyłanie nio wyprodukowano w Am eryce pance- 

• dzieci do szkoły niemieckiej 200 guide- rze na kable podm orskie z gum y specjal- 
nów i więcej. nej, która okazała się kilkakrotnie trwal

szą od stali używanej poprzednio do te- 
INSBRUCK. Pierwszym pułkiem  nie- go sam ego celu, 

m ieckim , który przekroczył granicę nie- 1 — oOo—

nów i więcej.
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Jakie odmiany cebuli 
należy produkowaćfedcbaZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

W obec zarysowującego się coraz w y ,m ian i to najlepszych, znajdujących łat- 
raźniej eksportu cebuli polskiej na rynki ' w y zbyt tak na rynku krajow ym , jak i

Przyjmowanie protokólarnych zgłoszeń 

płatników o przyznanie ulg podatkowych
Pom orska Izba Rolnicza zawiadam ia należy przeprow adzić w krótkiej drodze 

że M inisterstw o Skarbu w ydało okólnik natychmiast po przyjęciu zgłoszenia  
z dnia 22 lutego 1938 roku L. D . V . prośby- Postanow ienia urzędu na przy- 
12484/1'37, w którym  ustala postępow a-Jętą do urotokółu  prośbę należy pow ziąć pójnocnc j j zachodniej Europy, zachodzi : zagranicznym . Poza tym upraw a jednej 
nie urzędów skarbow ych w w ypadkach o ile m ożności b& żw łocznie 1 po ac o pO trze^a ujednolicenie produkcji cebuli ; czy dw u zasadniczych odm ian pozw ala  
zgłaszania się płatników  o udzielenie im w iadomości petenta zasadniczo na pis- , W Zóledem przede w szystkim odm ia- na łączenie m ałych partii tow aru w ła- 
ulg w spłacie podatków . m ie z w yjątkiem tych przypadków , gdy now ym  “ ’ < dunki w agonow e.

W edług tego okólnika, w w ypadku, płatnik zgoozi się na ustne zgłoszenie , i W obec zbliżaiaceśo sie okresu siewu
.i » 1 _____ m u D ow vższetfo oostanow iem a. D otvchczas niestety sootkalism v się z . ,. „  , 1^ „ £, . , .gdy płatnik, zw racając się osobiście do m u pow yższego postanow ienia.

Protokół o jakim w yżej była m owa, 
, nie m a podlega opłacie stemplow ej w  w ysokości 

przygotow anego podania na piśm ie, a 3 z ł oraz 50 groszy od każdego załącz- 
”  '' nika. o ile nie zachodzą w arunki zw ol

nienia od opłaty stem plow ej.

Pow yższy tryb postępowania m a rów 
nież zastosow anie przy załatwianiu  
spraw, w ynikających w toku postępowa
nia egzekucyjnego.

urzędu skarbow ego z prośbą o udziele
nie ulg w spłacie podatków, i

j ’* ****** £*■ — - ---------------- _ ■- ar

tylko w yraża tę prośbę ustnie —  zgłoszę ! 
nie takie należy przyjmow ać do proto 
kółu, nadając m u bieg na rów ni z poda
niam i składanym i na piśmie. M inister
stwo nałożyło na kierow ników U rzędów  
Skarbowych obow iązek dopilnow ania  
by nie zdarzały się w ypadki nieprzyjęcia  
do protokółu zgłoszenia próśb w spraw ie 
ulg podatkow ych oraz by postanowienia 
na te zgłoszenia były w ydaw ane w m ia
rę m ożności niezwłocznie, chyba, że zaj
dzie potrzeba uprzedniego zbadania sta
nu m ajątkow ego petenta na m iejscu

W szelkie czynności urzędow e m iędzy  
poszczególnym i dziadam i urzędu, zw ią
zane z załatw ieniem om aw ianych próśb

D otychczas niestety spotkaliśm y się z| W obec zbhzającego się okresu siewu  
zupełnie uzasadnionym i zarzutam i im - cebuli Pom orska Izba Rolnicza pod^e. 
porterów zagranicznych co do jakości najlepszym  popytem ina^eksport cieszy
naszej cebuli. N a terenie Pom orza upra-|««  Żytawska okrągła lub Żytaw-

w iany jest cały szereg odm ian cebuli o  
w łaściw ościach zarówno niepożądanych 
dla kupca hurtownika, jak i konsum en
ta.

W interesie w szystkich rolników le
ży produkow anie m ożliw ie niewielu od-

ska w olska, to też w szystkim , którzy za
m ierzają produkować cebulę na eksport 
poleca się pow yższe odm iany.

NA OCZACH OJCA WBIŁ SOBIE NÓŻ 

W WNĘTRZNOŚCI.

RADOM. Edw ard Siw ierski, lat 36, 
masarz zam ieszkały w Zw oleniu, przy
bity ciężkim i w arunkam i m aterialnym i, 
udał się do ojca z prośbą o pożyczenie 
300 złotych. O j ciec aczkolw iek jest za
możny, odm ów ił pom ocy.

Wówczas Edw ard Siw ierski chw ycił 
za nóż, w bijając sobie na oczach ojca o- j 
srtrta w jelita.

Rannego w
przewieziono do szpitala.

Wolne stanowiska urzędnicze 

na Pomorzu
Jak się dow iadujem y, w w ielu insty-!siadający odpow iednie kw alifikacje fa- 

tucjach państwow ych na Pom orzu a m . chow e (w ykształcenie w yższe: praw ni- 
innymi rów nież w U rzędzie W ojewódz- cze i handlow e).
kim Pom orskim  w zw iązku z pow iększę- W arunki: nieprzekroczony 40 rok  
niem obszaru w ojewództw a w akuje sze- życia, odbyta obow iązkow a służba w oj- 
reg stanowisk urzędniczych, na które to skow a, obyw atelstw o polskie oraz zdol- 
m ogą reflektować w pierw szym rzędzie ność fizyczna do piastow ania stanowisk 
kandydaci pochodzenia m iejscow ego, po- w służbie państwow ej.

W arunki: nieprzekroczony 40 rok

Zebranie członków Centralnej Kasy 

Spółak Rolniczych
TO RUŃ . W sali D om u Społecznego Rolniczych w  Toruniu, N a zebranie przy

stanie beznadziejnym odbyło  się w  środę 13-te zebranie oddzia- ' byli delegaci z całego Pom orza. Spraw o-

KIEROWCA SAMOCHODU ZASNĄŁ 

AUTO ROZBIŁO SIĘ O MOST.

Sam ochód ciężarowy p. St, Tom ickie- 
z K ielc, prow adzony przez szofera 

Edw arda W ięckow skiego, najechał oneg- 
daj rano na barierę m ostu żelbetonowe
go na rzece Bobrzy pod Słow ikiem .

Sam ochód uległ rozbiciu, kierowca i 
pom ocnik jego A ntoni G rzegorczyk cu
dem w yszli bez żadnego szw anku.

Przyczyną w ypadku było to^ że kie
row ca i pom ocnik podczas jazdy zasnęli.

go

i odbyło  się W  srouę lo-te zeoranie ouuzid- uyn ueiegavi z. uaicgu iu iu u im . upaw u run i7jo uicu a  
'tow e członków Centralnej K asy Spółek  | zdanie z działalności oddziału Toruń w jnie C. K . S. R.

('roku 1937 złożył p, dyr. Rożen. Ilość 
Spółdzielni tj. członków  Centralnej K asy 
w zrosła znacznie w roku spraw ozdaw 
czym bo około 50 procent. Spółdzielnie  
złączone w Centralnej K asie rozw ijają  
się dobrze i w ykazują dużą żyw otność

Po przedyskutowaniu w ielu zagad
nień natury gospodarczej w iążących si 
z działalnością spółdzielni rolniczyc" 
dokonano w yboru kom isji rewizyjnej i i 
rok 1938 oraz delegatów  na w alne zebr

MARIAN BRONIStAWSKI

«| Jzuinowiny i 

1 II Powleśf sensacyjna na tle stosunków amerykańskich ||

— Szikoda — pow iedział ponuro^ —  
um iałem skorzystać ze sposobności, ja
ka m oże się w ięcej W e trafić. Trudnio, 
m uszę próbow ać na now o.

Chciał zaraz ‘iść do salonu G erbera, 
ale pow strzym ał go od tego Sogan, m a
jący w ięcej dośw iadczenia i znajom ości 
postępow ania z bandytam i.

—  To na nic — rzekł. —  N iech pan  
się porządnie w yśpi, bo w idzę po pań
skiej tw arzy, że nie spał pan w cale, 
a ja postaram  się dostać do tego' pana  
przez m oje znajom ości w tych ko-iach. 
G w ałtem nic z niego nie w ydobędzie, 
trzeba znów użyć podstępiu. W edług  
tego, co p>an opow ie  dział niem a naj
m niejszej w ątpliwości, że on razem z 
G erberem za  m ordowali pańskiego bra
ta, a nakłonił ich do napndu H arden. 
N iech w ięc pian poczeka ze dw a dni. 
a ja się leni żajm ę.

W inters zgodził się na propozycję So  
gam a. Zabrał z hotelu w alizkę i udał 
się z Burskim do Brooklyna z zam ia
rem pozostania u Burskiego do. czasu, 
kiedy Sogan zaw iadom i ich o w ym ku  
sw oich usiłow ań.

Sogan, pożigawszy Burskiego iW in- 
tersa, którzy pojechali taksów ką do  
dom u, po chw ilow ym nam yśle poje
chał zw olna w stronę, gd/ie m ieściła  
się stacja policji tej dzielnicy, w któ
rej znajdow ała się spelunka G erbera. 
Pr/ypomniial sobie, że na tym w łaśnie 
posterunku pełni siu/bę je.len z jego  
daw niejszych kolegów. Irlandczyk, jak  
on sam człow iek uczciwy i nie m acza
jący rąk w ł.rudnych spraw ach prze- 
dajnej służby bezpieczeństw a.

t>o niego postanow ił zw rócić się z 
prośbą o pom oc w w yszukaniu Bena  
Poleru, spodziew ając się, że policjant, 
który od dłuższego czasu pełnił służ
bę w tej dzielnicy, łatw o będzie m ógł 
dać m u potrzebne w skazów ki.

Przypadek zdarzył, że znajom y Sa
gana w łaśnie w ychodził z budynku no- 

lidjii po oddaniu służby w ręce innego  
i zm ierzał w stronę sw ego m ieszkania. 
Poznał go Sogan natychm iast. Zatrzy
m ał sam ochód, ■w yskoczył szybko i 
podszedłszy z tyłu dio idącego, uderzył 
go silnie po ram ieniu.

—  Jak się m asz, Pat! . krzyknął 
w yciągając rękę na pow iltanie.

Zaczepiony, nie poznając w pierw 
szej chw ili Sogana w cyw ilnem ubra
niu, żachnął się gniew nie i już otw io- 
rzył usta, by  zw ymyślać  napastnika, gdy  
Sogan nie daw ał m u przyjść d|o słow a, 
m ówiąc:

—  Cóż to, tak ci się dobrze pow odzi, 
że już naw et starego Sogana nie po
znaj esz?

—  A bodajże cię licho w zięło —  od
pow ie  dział śm iejąc się już policjant. 
— K tóżby cię m ógł poznać tak 'w ystro
jonego? Jak się m asz,, stary! I skąd  
się tu w ziąłeś w m oim rew irze, do 
tego jeszcze po cyw ilnemm

__ D oskonale, że cię spotkałem —  
odparł Sogan. — W idzę, że w racasz  
ze służby, to i m asz trochę czasu. M o
że w ejdziem y gdzie na chw ilę. Chcia- 
lem w łaśnie z tobą pogadać.

—  Chodź do m nie. N iedaleko m iesz
kam . Zjemy razem śniadanie i pow iesz 
m i o co ci chodzi.

Za kilka m inut znaleźli się w m ie
szkaniu Pata, który jako stary kaw aler 
odnujm ował dw a pokoje od jetlnego  
z żonatych kolegów z policji. W pu
ściw szy Sogana do pokoju. Pat polecił 
gospodyni, by przygotow ała śniadanie 
na dw ie osoby i pow rócił do gościa.

—  Zaraz dostaniem y coś do  zjedzenia  
—  rzekł. otwierając m ałą skrzynkę, sto
jącą pod łóżkiem . — A przed śniada
niem kropniem y sobie po jednym .

W yjął butelkę kanadyjskiej w ódki, 
nalai dw ie spore lam pki, a resztę scho
w ał troskliwie do skrzynki.

W ypiw szy w ólkę, zjedli śniadanie, 
przyniesione w łaśnie przez gospody 

nię dom u, i zapalili długie, cienkie cy
gara podrzędnej jakością których So-

—  Tak — rzekł Pat. odsapnjąc głoś
nio. — Teraz człow iek lepiej się czuje. 
Bardzo rad jestem , że m ogłem cię iu- 
gościć w m ojej kaw alerskiej dziurze. 
A le chcialbym się dow iedzieć, co cię 
tu w łaściw ie sprow adziło? W iem , że 
bez w ażnego interesu m e ruszyłbyś się 
z dom u... N o., gadaj stary! /

—  TŁm ... spraw ę m am rzeczyw iście 
— odparł Sogan, puszczając olbrzym i 
kłąb dym u. — Chcialbym dow iedzieć 
się bliższych szczegółów o niejakim  
Benie Poterze. O ile w ietm, jest on jed
nym z pom ocników w aszego słynnego  
G erbera.

—  Ben Poter? Czekajno... A ha... już 
w iem. To .,K id“ . Zw ykły bandyta i 
pijak nałogow y. Chłop ogrom nego  
w zrostu i siłacz. Czegóż chciałeś od  
niego?

—  M am silne podejrzenie, że ów K id, 
jak go nazyw asz, jest m ordercą, albo  
jednym z m orderców Piotra W intersa. 
Pam iętasz tę spraw ę? , . ,

—  Przypominam sobie.
—  Czy nie m ógłbyś go aresztow ać?  

pod jakim kolwiek pozorem , aby tylko  
był zam knięty na jakiś czas.

—  N ie, bracie. W ym agasz ode m nie 
za w iele. K id znajduje się pod opieką  
G erbera, a ten łotr jest w najlepszych  
stosunkach z naszym kapitanem. N ie 
m asz pojęcia, co się tu dzieje. Począw *  
szy od kapitana, w szyscy policjanci sif 
stale opłacani przez G erbera i na  
spraw ki jego patrzą przez palce. Ja  
jeden nie pobieram drugiej pensji o-d 
bandyty i dlatego radziby m nie stąd  
w ygryźć. Choćbym naw et aresztował 
tego ptaka, nie zamknęliby g> w cale. 
Zaraz znajdzie się kaucja, aresztow a
nego w ypuszczą, a ja m ogę dostać kul
ką w łeb podczas pełnienia nocnej 
służby na ulicy. M usisz przecież w ie
dzieć. że w tej dzielnicy już kilku  
policjantów pad'.o od kul bandytów .

—  Ładne rzeczy — m ruknął Sogan. 
— W ięc do tego już u w as doszło, że 
boicie się aresztow ać zbrodniarza, po
dejrzanego o m orderstw o?

—  Tak w ygląda — odpow iedział Pat 
z rezygnacją. — Jeżeli tak dalej pój
dzie, to za jakiś czas nic będzie ani 
jednego uczciwego człow ieka w po
licji.

—  Ładnych, czasów oocztuuiroTu^ - 
Pat — odpow iedział Sogan. L?e 
pow iadasz, że nic m ożesz postarać aę  
o to, by Poter znalazł się w  klatce?

—  N ie, bo nie chcę narażać się na 
prześladow anie ze strony G erbera, a 
raczej m ojej w ładzy. Pragnę posłu
żyć jeszcze do końca roku i zupeim e 
usunąć się z policji. Toż m i życie m i 

łe...
—  H a, trudno. W takim razie będę 

m usiał szukać innego sposobu na Po
ter  a. M oże inną drogą dostanę go w  
ręce.

Pożegnał Pata i w yszedł na ulicę, 
rozm yślając głęboko o potędze bullc- 
gierów , którzy tak skutecznie potra
fili opanow ać policję i w ładze m iejskie. 
Zaw iedziony w nadziei, że stary zna
jom y pom oże m u do 1 w ydobycia ze
znań z Potera. postanow ił na w łasną  
rękę spotkać się z bandytą.

! te:

i i 1 Krwawy szał mordercy ' 
।  ■ ■

Ben Poter obudził się w niespe 1 .a 
godzinę po w yjściu K a/ola W inteis 
z hotelu. N ie zdając sonie sprawy, 
gdzie się znajduje, chw ilę siedź ał na  
łóżku i usiłował zebrać m yśli. W olno  
i niedokładnie pracow ał odurzony o- 
param i alkoholu m ózg bandyty. Prze
suw ały m u się przez głowę straszne, 
krw aw e obrazy. U jrzał w w yobraźni 
leżącego na ziem i W intersa i ohydna  
ranę na czaszce zam ordow anego. To  
znów w idział bezczelnie uśm iechnięte
go G erbera, podającego m u ow e tysiąc 
dolarów , jako jego udział w podziale  
łupem .

W pokoju było jeszcze ciem no. 
Zw lókł się pow oli z posiania i om ac- 
kiem dotarł do drzw i. Przeciągnął rę
ką po ścianie i nam acał łącznik c.tk  
tryczny. N acisnął guziczek i jaskraw e 
św iatło żarów ki oblało blaskiem cał\ 
pokój.

Zdziwił się, że w pokoju, oprócz nie 
go, nie było nikogo.. N a stole stała o  
próżniona do połowy butelka z w ód^n

Chw iejnym krokiem doszedł do  
hi, ujął flaszkę i przechylił ją do ust 
Rozległo się ciche bulgotanie i p- 
chw ili butelka w ypadła m u z ręki, 
głośnym stukiem tocząc się po stole.

(C iąg dalszy nastąpi)
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• Ostrzeliwnie myśliwych przez kłusowni- — Kontrola skarbowa będzie upo* 
ka. Onegdaj przed wieczorem polujący na swo. i rządkowana. Ministerstwo Skarbu wy- 
im terenie myśliwskim w Ludowicach pp, dało specjalne wskazówki dla organów 

XenrjEtyefU Kota Lokalnego UCiest* Scheffler i Grzeszewski z Wąbrzeźna byli o kontroli skarbowej, dokonującej czyn-
sti-ujku Szkolneao na Pornoriu z lat 1906 07' t'™1??.'" pr”2 klćry z b'“ ności w przedsiębiorstwach handlowych;

I Nielubskrego nasamprzód oddał strzał do p. przemysłowych i m. podległych sxarbo- 
kok 1906 stał się chwilą przełomową szkolnego w latach 1906 07 należy ze- Grzeszewskiego, Gdy ten odpow;edz.ał na atak wości. Wskazówka ta wprowadza zasadę 

dla nas Polaków b. zaboru pruskiego. :brać wszelki materiał dowodowy, który strzałami w stronę kryjówki kłusownika iż czynności połączone z nadzorem przed- 
Opinia całego świata została do głę- i stanowić będzie )edną z dalszych kart nadbiegł p. Scheffler, do którego n.eznajomy .siębiorstw i zakładów handlowych nale- 

bi wzruszona, że ciemiężca ludu polskie- chluby we walce o szkołę polską byłego stTzelec również oddał kilka strzałów, które na ży tak wykonywać, aby były one jak naj
go nie ustając w haniebnym dziele wy- zaboru pruskiego w naszej historii, 
narodowienia, Polaków na Pomorzu i 
Poznańskim, zabrał się do dziatwy i zmu 
szał ich do mówienia
w języku niemieckim. ____ ____ 7

W sercach młodego pokolenia spotę- £21?udział w^sfrajku bezpośrednio oraz

J szczęście chybiły celu,

W celu powyższym Zarząd Koła Lo- ; Poszukiwań a podjęte bezpośrednio przez 
...kalnego Byłych Uczestników Strajku ‘ obydwóch myśliwych oraz następnego dnia 

pacierza i religii Okólnego na Pomorzu z lat 1906,07 w Przez policję nie dały żadnego rezultatu.
Wąbrzeźnie prosi wszystkich, którzy i Jak s.ę dowiadujemy, wczoraj ponownie 

‘ ; kłusownik grasował na tym terenie i oddał kil

ty  ch wszyskich,”którzy przyczynili się do ka strznłów. Uporczywy ten osobnik  j docznie 

jakichkolwiek bądź s;
wania i podtrzymania tych < w
wzmagań młodzieży szkolnej z naszym odJane przez mego 
odwiecznym wrogiem, by przystąpili do odstrasza go nawet policja, 

Związku Koła Lokalnego Byłych Uczest
ników Strajku Szkolnego na Pomorzu z 
lat 1906,07 w Wąbrzeźnie dla otrzyma
nia należnych im praw i uznania.

Dalej mamy również obowiązek two
rzenia ogniw wielkiego Pomorskiego-Po-' 
znańskiego wieńca historyczno - niepd- 
ległościowego. wuw>i>v s

Ogniwa tę musimy tworzyć sami, by GRETA GARBO.
j przyszłemu pokoleniu zostawić zwiercia- , Tajemnicza zagadkowa królowa paryskiego 

j oczom blasku dodawał szam
pan a czasem łza — w interpretacji tej wielkiej

gowane zostały uczucia bezwzględnej mi
łości do wszystkiego co polskie-

Polacy całego zaboru pruskiego sta
nęli do walki o swoje prawa z wszechpo
tężnym i nieprzebierającyra w żadne śród 
ki zaborcą pruskim.

Duchowieństwo katolickie i przywó
dcy polskiego ludu we walce tej aczkol
wiek gnębieni i skazywani w niejednych 
wypadkach na kilka miesięczne wiezie
nia nie zlękli się twardych pięści zaborcy 
lecz z całym zaparciem siebie samych 
wytrwale i z wielką nadzieją wierzyli w 
przyszłość Polski.

Na rzucone hasło przez przywódców, 
młodzież polska w wieku szkolnym od- - . . , ------------- ,
mówiła nauczania się religii w języku J dło naszej przyszłości i by przez to po- półświatka, której 
niemieckim, za co otrzymywała chłostę 1 budzić ich ambicję narodową. । pan a czasem izu — w xuieupiciauji ivj wivin.iv)

cielesną i oddawanie do domów poprawy,' Jeżeli się tak złożyło, że dawne wy- gwiazdy nabiera specjalnego czaru.
Mimo wszystkiego młodzież jednak nie pełnienie obowiązków Polaka - Katolika; Kurtyzana, kochająca w dziwny sposób, ale 
ulękła się. z ognia tych walk wyszła za- obecnię w odrodzonej ojczyźnie nazywa kochająca młodszego od niej człowieka — i jej 
hartowana i stanowi dziś podstawy pra- się zasługa i do takiej zasługi przywiąza kochanek Armand Duval, — który gotów- jest

iposobów organize- i®®1 wyjątkowo zagorzałym kłusownikiem, zde- 
ciężkich cydowanym na wszystko, jak to udowadniają 

> strzały do myśliwych i nie 
, która w ostatnim 

przeprowadzała dochodzę-czasie kilkakrotnie 
nia w tej okolicy.

• Greta Garbo kroczy śladami Eleonory 
Duse. Dzieje Małgorzaty Gautier odtworzone w 
romansie, operze, sztucet obiegły cały świat.

Grała już rolę „DAMY KAMELIOWEJ" — 
Eleonora Duse, Modrzejewska.

Obecnie roi ę tę odtwarza w filmie —

mniej uciążliwe dla przedsiębiorcy i. w 
miarę możności nie tamowały prawidło
wego ruchu.

Nowa wskazówka dotyczy przede 
wszystkim kontroli wykonywanej przez 
urzędy akcyz i monopoli.

— Sklepy zamiast budek z papiero
sami. Wzyscy sprzedawcy muszą za" 
wrzeć umowy koncesyjne z dyrekcją Mo . 
nopolu. Koncesje będą udzielane tylko 
takim, którzy zagwarantują należyte za
chowanie wyrobów tytoniowych. Takie 
więc np. połączenie jak sprzedaż papie
rosów w sklepiku ze śledziami nie będzie 
tolerowane. Ilość budek z papierosami 
będzie zmniejszona. Powstaną za to spe-,. 
cjalne sklepy tytoniowe. Koncesje będą 
udzielane w pierwszym rzędzie inwali-. 
dom. bojownikom o niepodległość itp.

wdziwego polaka katolika w odrodzonej no nawet korzyści materialne, to winni- 
Polsce. । śmy się upomnieć o nasze prawa i wołać

Dla uwypuklenia tych ciężkich chwil: o stosowanie równych praw dla wszyst- 
młodzieży polskiej podczas strajku kich.

Środa
Juliana m., Hilarego 

Słowiański: M łostryja.

Słońca wsch, 5,50 zach. 17,41 

Księżyca wsch. 18,27 zach. 5,24, 

historyczna:
1569. Na Sejmie w 

przyłączenia
1673. Zgon księdza 

su ej Góry.
1935, Wprowadzenie powszechnej służby woj

skowej w Niemczech wbrew Traktatowi 
Wersalskiemu.
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Kronika
Lublinie dokonuje się 
Pomorza do Polski, 
Kordeckiego, obrońcy

akt

Ja.

ku czci Marszałka Józefa Piłsudkiego. Prze
mówienie to będzie transmitowane przez wszy
stkie rozgłośnie .^Polskiego Radia".

2) Nabożeństwa w świątyniach z inicjatywy 
lokalnej.

3) Uroczyste zebrania, zwoływane przez 
poszczególne organizacje zasadniczo we wła
snych świetlicach, celem 1 . 
mówuenia 
mnieniom

4) W 

ko wie — 
t oraz wszędzie tam gdzie znajdują się miejsca 

związane z jego osobą, należy zainicjować od- 
. danie hołdu przez składanie wiązanek kwiecia 

lub zieleni.
Władze wojskowe i szkolne wydają za

rządzenia we własnym zakresie, które winny 
znaleźć zharmonizowanie z działalnością 

f społeczną.

celem wysłuchania prze- 
Pana Prezydenta poświęcone wspo- 
o wielkim Marszałku, t
Warszawie — w Belwederze, w Kra- 
na Wawelu, w Wilnie — na Rossie,

na wszystko, za cenę swej wielkiej m łościj — 
to dwie postacie które potrafią oczarowć wi
dza talentem aktorek m GRETY GARBO i RO
BERTA TAYLORA.

^DAMA KAMELIOWA zyskała godną o- 
prawę muzyczną opartą na motywach „Travia 
ty“, aktorską (Jessie Ralph, Lenora Ulrich, i in,) 
wspaniałą wystawę.

Realizował „DAMĘ KAMELIOWĄkł George 
Cukor, jeden z największych reżyserów doby 
obecn ej.
Premiera tego wielkiego potężnego filmu dziś w 
środę o godznie 8f30 oraz w czwartek i piątek.

Następny program ^SIÓDME NIEBO".

RADIO
Środa, dnia 16 marca 1938 r.

6,15 Audycja poranna, 11(15 Audycja dla 
szkół 11,40 Fragmenty z muzyki do ^Snu nocy 
letniej", 12,03 Audycja płudniowa. 15,45 „Chwil
ka pytań" — pogadanka dla dzieci starszych. 
16,15 Muzyka rozrywkowa, 17,00 ,(Walka 
państwa z lotnictwem nieprzyjac elskim" — 
odczyt, 17,15 Sonaty na wielonczelę i fortepian 
18,10 Wiązanki jazzowe (płyty) 18,25 Audycja 
dla wsi. 10,00 „Operacja" — scena z powieści 
19,20 Nastrojowe piosenki, 19,35 ..Samotność 
starości" — gawęda Starego Doktora, 21,00 
Koncert rozrywkowy (płyty). 21,00 Koncert 
chopinowski. 21,45 ^Nieprzemijający urok 
poezji" — „Urok prymitywu" — kwadrans poe
tycki, 22.00 Popularna muzyka operowa.
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Kronika

Czwartek
Gertrudy, Patryka, Jana S. 

Słowiański: Zbigniewa.

Słońca wsch. 5,48, zach, 17,43.

Księżyca wsch. 19,41, zach. 5,16.

historyczna:

Wiadomości ogólne

— Nowe znaczki pocztowe. Poczta 
Polska wypuści znaczki pocztowe war
tości jeden złoty ku upamiętnieniu 150 
rocznicy konstytucji Stanów Zjednoczo
nych. Na znaczkach będą podobizny Ko
ściuszki, Paine‘a i Waszyngtona.

— Ulgi dla uczniów przechodzących 
do liceów. związku z masowym prze
chodzeniem uczniów szkół średnich ogól
nokształcących do liceów, wydało Mini-

• Przemówienie Pana Prezydenta przez i sterstwo Oświaty okólnik, zalecający sto- 
radio. W związku z przesłanym okólnikiem L. sowanie u]g w opłatach administracyj- 
dz, 150/38/19 Mar. z dniem 9 bm. Wydział Wy- nyefo jja fej kategorii uczniów, 
konawczy Naczelnego Komitetu powiadamia, i
że przemówienie Pana Prezydenta RP. transmi. — Zapobieganie wypadkom na prze
lewane przez Polskie Radio będzie wygłoszo. jazdach kolejowych. związku z liczny- 

! ne dnia 19 marca o godzinie 19,50, a nie o go- mi wypadkami na przejazdach kolejo
wych dyrekcje kolejowy wydały specjal
ne przepisy ochronne.

Odtąd pociągi zwalniać mają szyb
kość na przejazdach kolejowych. Dla o- 
rientacji kierowników pociągów usta- 

• Przypomnienie. Z okazji zbliżających się wionę będą przy przejazdach specjalne 
świąt Wielkiej Nocy przypominamy o wydawni- wskaźniki. W pobliżu przejazdów wpro- 
ctwach pocztówek świątecznych czysto polskcih, wadzone będą dyżury.

„ Karpowicz Franciszek — Warszawa ul. Marszał ... , . .
Bractwo Ojców żywego Różańca ofiarowa 151 — A W mogą byc czynne piekarnie w
bezrobotnych m. Wąbrzeźna 5 złotych. Twa Xa Pomocy dla Dziewcząt - Poznań ' niedzielą i świata. Od dawna domagano

i św Marcin 6a isię załatwienła otateczme sprawy pracy
Dzień 19 marca nie jest dniem żałoby T(jwmIystwo Cz’yletai Łudow h _ p^ań , w piekarniach w niedzielę i święta. Obe- 

narodowej. Naczelny Komitet Uczczenia Pa- Al M J Piłsudskiego 1 ! cnie wyłoniła się wątpliwość, czy piekar-
m-ęcl Marszalka Józefa Pihudnkieio wysto.o- Tmnphni Ludowej _ Kraków, ,nia ™oże być czynna gdy zatrudnia się
wal następujący okóln k do wojewódzkich.;,^ Knrkiewicz - Kraków, Plac Mariacki * nie> tylko właściciel lub jego rodzinę, 
powiatowych i lokalnych komitetów uczczeń,a! 5 ^iicar^w)ta) jTego rodzaju sprawa była rozpatrywa-
pamięci Marszalka Józefa Pilsudskiejo: i Wylwórnie artystycznych świątecznych poezJ "a dwukrotnie w sądach i wreszcie zna-

Dzień 19 marca nie jest dniem żałoby na-, tówck fotografii, i lazła się w Sądzie Najwyższym. Orzekł
rodowej. Dniem takim jest dr eń 12 maja - Rubens"’— Poznań PI Wolności 4 ,On< Że PrzePisY zakazujące pracy W nie-
dzień śmierci Józefa Piłsudskiego. Lwimar" - Poznań,’ Al. Marszałka Piłsudskie ' dzie1^ nie ma^ na celu wyłącznie ochro-

Za życia Józefa Piłsudskiego data ta była j 7 j ny interesów pracowniczych, lecz chodzi
dniem radosnym, w którym szły ku niemu naj. : Nie kupujemy natomiast pocztówek wy. Itu ? podniesienie powagi dni. świątecz- 

gorętsze życzenia, przepojone uczuciem, jakie / jawn;ctw żydowskich, jak: । nych. Dlatego też wstrzymanie Się od
każdy z nas we własnym sercu obudził. j Salon Malarzy Polskich — Kraków, lub litery PracY uzasadnione jest wyższymi wzglę-

W dniu 19 marca Komendant jest bardziej i SMPK., j darni. Jeźeli^ więc właściciel piekarni
wśród nas obecny, niż każdego innego dnia, i Akropol — Kraków, pracuje W niedzielę i Święta, to dopusz

cza się wykroczenia nrzeciwko artykóło- 
wi 18 ustawy z roku 1919.

1832. We Francji powstaje Towarzystwo Demo- dżinie 18,00 jak zostało podane uprzedni, 

kratyczne,
1846. Męczęńska śmierć Pantaleona Potockiego wienia wysłuchania przemówienia Pana Prezy- 

i denta Polakom za granicami kraju.

Zmżana godzin nastąpiła w celu umożli-

1917. Abdykacja Cara Mikołaja II,
1921. Uchwalerfe I Konstytucji Polskiej,

WĄBRZEŹNO
© 

lo na

Nasze myśli są przy nim, przy jego osobie, przy Polonia — Kraków,
tym wszystkim, co sw’ym wielk.m sercem uko- j Galeria Polska — Kraków, lub monogram wzgl. 
chał, czego dokonał i do czego dążył, j litery HBK.

Istotą obchodu tej rocznicy jest dążenie do Sztuka ■ 
zespolenia się myślą i uczuoem z Józefem Pił- ; ASK. 
fiudskim — a poparte czynem. j Ostrowski „C

Oficjalną stronę obchodu stanowić będzie: । gram w palecie ASO.,

Czwartek, dnia 17 marca 1938 r.

6,15 Audycja poranna. 11,15 ..Marsze i 
pieśni żołnierskie'' — poranek dla młodz eży, 
11,40 Muzyka (płyty) 12,03 Audycja południowa 
15,45 ,.Wędrówki muzyczne" — audycja dla 
młodzeźy. 16,15 Muzyka dwufortepianowa. 
17,00 Wiedza i książka: Nowe publikacje o 
współczesnych prądach flozoficznych — odccyt 
17,15 Muzyka rozrywkowa, 18.35 Audycja dla 
młodzieży wiejskiej. 19,00 ,.Lawina" —słucho
wisko. 19,30 Fragmenty z baletu „Śpiąca kró
lewna" (płyty), 20,00 Mozaika muzyczna. 21,00 
Koncert europ es ki z Irlandii. 22,00 ,2. mojego 
warsztatu" — szkic literacki 22,15 Pieśni wło
skie z końca XVI stulecia — koncert.

KSIĄŻKI.
— Ruchliwe i sprężyście prowadzone 

przedsiębiorstwo kupieckie p. Jana Hoffmanna 
z. Wąbrzeźna rozszerza swo ą działalność przez 
założenie filii w Książkach. Z dniem 19 marca 
p. Hoffmann otwiera w Książkach skład towa
rów kolonialnych i delikatesów, który prowa
dzić będzie na wysokim poziomie. Powodzenie 
jakim s ę cieszą przedsiębiorstwa p. Hoffman
na w Wąbrzeźnie i w Płużnicy, są rękojmą, że 
i nowa placówka w Książkach stanie na wyży
nie swego zadania.

JARANTOWICE
— Zatwierdzenie wyroku na zabójcę. Przed 

Sądem Okręgowym w Toruń u odbyła się swo
jego czasu rozprawa przeciwko Antoniemu 
Basakowi, oskarżonemu o zabójstwo Adolfa 
Grobickiego, w wyniku której został ogłoszo
ny wyrok skazujący Basaka na dożywotnie 
więzienie z pozbaw'eniem praw obywatelskich 
na zawsze. Od powyższego wyroku obrona o- 
skarźonego wn osła apelację.

Ostatnio Sąd Apelacyjny w Poznaniu wy
rok w całości zatwierdził.

HBK- — Krajowe termometry. -- Minister
Kraków, lub monogram wzgl. litery opieki społecznej wydał okólnik wspra-

wie zakupu termometrów lekarskich i
,Ostro" — lub litery wzgl. mono- chemicznych. Mają one być w przyszło- 

, zakUpyWane w kraju, gdyż w Polsce
1) Przemówienie Pana Prezydenta Rzplitej ।  Współczesna sztuka w Przemyślu — lub litery rozpoczęto już ich masową produkcję.

w dniu 19 bm. o godz, 19,30 w obecności rządu wzgl. monogram WSP.

KOWALEWO.

— W Toruniu zatrzymano w poniedziałek 
dnia 14 bm. 12-letnią dziewczynkę, którą wyle
gitymowano w komisar acie P.P. Dziewczynka 
podała, że nazywa się Marianna Rogówna r za_ 
mieszku e w Kowalewie.

Komunkując się z posterunk em P, P. w Ko- 
włew:e policja ustal ła. że zatrzymana jest Ur 
mysłowo upośledzoną Marianną Sztuka, która 
zbiegła z domu rodzicielek.ego w Kowalewie.

Nieszczęśliwą dz ewozynką zaopiekowała 
s ę policja aż do przybycia rodziców, zawezwa-

i Dotychczas sprowadzano je Z zagranicy ! nych celem odebrania chorej.
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• N adzw yczajne W alne Z ebranie Z w iązku  

W eteranów . W  ubiegłą niedzielę odbyło się w  
lokeki p. K ostrzew y nadzw yczajne w alne ze
branie Z w iązku W eteranów , na które staw ili 
się licznie członkow ie oraz goście. Z ram ienia  
Z arządu G łów nego w T oruniu przybyli p. K u 
kliński, skarbnik p. W iniarski, kom endant p. 

H ankiew icz.
Po zagajeniu zebrania przez prezesa p. Jo- 

nasa w ybrano na m arszałka zebrania skarbni- | 
ka, Z arządu G łów nego p. W iniarskiego z T oru 
nia na sekretarza p. N itka, ław ników  pp, K użaj 
i Śzęzuka.

D elegat iZ arządu G łów nego p. K ukliński 
om ów ił now y statu t Z w iązku oraz sytuację, ja

ka się w yłoniła w stosunku do Z w iązku Pow 
stańców iW elkopolskich oraz spraw ę Prezesa  
Z arządu O kręgow ego Z w iązku W eteranów  
Pow stań N arodow ych p, O drow skiego w od 
niesieniu do p. Prezesa Z w iązku Pow stańców  
W ielkopolskich p. dr Jacobsona (o czym już  

sw ego czasu pisaliśm y na łam ach „G łosu"),
W  dalszym ciągu zebrania poruszono anta

gonizm , który w yłonił się pom iędzy członkam i 
Z arządu , K oła m iejscow ego, co w yw ołało ko 

nieczność przeprow adzenia now ego w yboru

Z arządu.
. W ybór dał następujący skład now ych w ładz  

K pią:
Prezes —  p. Jonas,
W iceprezes —  p. Szczuka B olesaw ,
R eferent ośw iatow y —  p. m ecenas K użaj Jan , 

Sekretarz —  p. Jaroszew ski Jan .
Z astępca sekretarza —  p. R ec Józef, 
Skarbnik —  p. Z iarkow ski B olesław , 
Z astępca skarbnika —  p. K osicki Franciszek , 
K om endant —  p, Piątkow ski Franciszek , 
Z ąst. kom endanta p. K ruszczyński Stanisław  

Ł ąw nik —  R aszew ski Izydor,

K pin  sja rew izyjna:
PP K ostrzew a M arian B łaszkow rski B ronisław , 

M arkow ski Stefan.

—  A kcja kato licka. C elem zajęcia stan , 
w obec zbrodni popełnionej na śp . księdzu pro 
boszczu Streichu w L uboniu przez ręce kom u
nistyczne, zw ołuje A kcja K atolicka zebranie  
nadzw yczajne w szystk ich zarządów , bractw i 
tow arzystw kościelnych na środę o godznie  

20,00 w salce parafialnej.
O becność w szystk ich potrzebna i obow ią

zkiem honoru kato lika,
— B aczność Z w iązek R ezerw istów K oło  

W ąbrzeźno. W piątek dnia 18 hm , o godzm ie  
19,00 w D om u Pracy Społecznej odbędzie się  
zebranie K oła, na którym  ref, ośw iat, p N oryś- 
k 'ew icz w ygłosi aktualny referat w  zw iązku z u- 
roczystościam i przypadającym i na dzień 19 m ar
ca. O jaknajliczniejszy udział członków upra

sza Z arząd
—  W alne Z ebranie R eorganizacyjne  Polskie

go Z w iązku Z achodniego (daw niej Z w iązek  
O brony K resów Z achodnich) odbędzie się w  
czw artek dnia 17 m arca 1938 roku o godzin ie  
19,30 na sali D w oru W ąbrzeskiego z następ- 

nw m  porządkiem  obrad:
1) Z agajenie;
2) W ybór prezydium zebrania.
3) Spraw ozdanie zarządu;
4) Spraw ozdanie K om isji R ew izyjnej;

5) U dzielenie absolu torium ;
6) W ybór now ego zarządu;
7) R eferat kierow nika O kręgu Pom orskiego  

p. m agistra M ariana W ojnow skiego: „Z a- 
gadnenie nem ieckie i żydow skie na Po 

m orzu a PZZ .;
1 8) R eferat na tem at: ,,W zrost w pływ ów nie

m ieckich w pow iecie w ąbrzeskim ;

9) D yskusja nad referatam i;
10) Spraw a T ygodnia Propagandy PZ Z .;

11) W olne głosy;
12) Z akończenie:

W  razie braku statu tem  przew idzianej licz
by członków na zebraniu , odbędzre się o go 
dzin ie 20,00 drugie zebranie zdolne do uchw ał 

w zględu na ilość uczestn ików .

N a pow yższe zebranie zaprasza się w szyst
kich członków oraz sym patyków . Z arząd

—  U w aga Z w iązek R ezerw istów K oło W ą
brzeźno. W dniu 20 m arca br o godzin ie 8,00  
rano zarządzam zbiórkę w yszkoleniow ą w  
C zystochiebiu . W progra |n ie w yszkolenia —  
strzelanie z broni w ojskow ej.

O becność w szystk ich członków obow iązko

w a. K om endant

W Y PA D K I A U STR IA C K IE A PO L SK A .

K R A K Ó W . Pociągi w iedeńskie (w a
gony raczej), przybyw ające w sobotę i 
niedzielę do K rakow a z W iednia, przy 
w iozły sporo obyw ateli polskich, którzy  
opuścili W iedeń. Są to przew ażnie kup 
cy. Przybyli opow iadają, że jeszcze  
przed granicą czechosłow acką w pocią
gach przeprow adzono bardzo ścisłe re 
w izje, zatrzym ując szereg pasażerów .

W  zw iązku z przepisam i dew izow y
m i, w rew izjach brały udział oprócz u- 
rzędników celnych um undurow ane od 
działy S. S. i S. A .

Z K rakow a natom iast ustał całkow i
cie w yjazd do W iednia, który zaw sze 
był dość żyw y.

N um er akt: K m . 9/38.
O B W IESZ C Z E N IE  

O L IC  Y T  A  C JI R U C H O M O ŚC I.
K om ornik Sądu G rodzkiego w K ow alew ie  

Franciszek L itw in , m ający kancelarię w K ow a
lew ie ul. M . J. Piłsudskiego nr 25 na podstaw ie  
art. 602 k. p. c. podaje do publicznej w iadom o 
ści. że dnia 21 m arca 1958 r. o godz. 9 w O rze- 
chów ku pow . W ąbrzeźno odbędzie się 1 licyta 
cja ruchom ości, należących do W aldem ara  
N assa, składających się z 4 św iń w agi około  
1 ctr. każda, źrebaka, um yw alki z lustrem , 
2 nocnych sto lików , m aszyny do szycia, kanapki 
i 2 fo teli, oszacow anych na łączną sum ę zł 650.

R uchom ości m ożna oglądać w dniu licy tacji 
w  m iejscu i czasie w yżej oznaczonym .

K ow alew o, dnia 14 m arca 1958 r.
(— ) L IT W IN , K om ornik .

N um er akt: K m . 912/37 i dalsze.
O B W I E S Z C Z E N I E  O  L I C Y T A C J I  

N I E R U C H O M O Ś C I

K om ornik Sądu G rodzkiego w K ow alew ie  
Franciszek L itw in , m ający kancelarię w K ow a
lew ie, ul. M . J. Piłsudskiego nr 25, na podstaw ie  
art. 676 i 679 kpc. podaje do publicznej w iado 
m ości, że dnia 28 kw ietn ia 1958 r. o godz. 10  
w Sądzie G rodzkim  w K ow alew ie pokój nr 10  
odbędzie się sprzedaż w  drodze publicznego  prze
targu , należącej do dłużnika A lfonsa W rońskie
go, zani. w  T oruniu —  nieruchom ości: K ow alew o  
tom  X I w ykaz L . 259 przy ul. Szkolnej, budynek  
m ieszkalny, który urządzoną m a księgę hipo 
teczną w  Sądzie G rodzkim  w  K ow alew ie.

N ieruchom ość oszacow ana została na sum ę  
zł 7.000, cena zaś w yw ołania w ynosi zl 5.250.

Przystępujący do przetargu obow iązany jest 
złożyć rękojm ię w w ysokości 4I 700.

R ękojm ię naleT y złożyć w gotow iźnie, albo  
tak ich papierach w artościow ych bądź książeczkach  
w kładkow ych insty tucyj, w których w olno um iesz
czać fundusze m ałoletn ich. Papiery w artościow e  
przyjęte będą w w artości trzech czw artych części 
ceny giełdow ej.

Przy licy tacji będą zachow ane ustaw ow e w a
runki licy tacyjne, o ile dodatkow ym publicznym  
obw ieszczeniem nie będą podane do w iadom ości 
w arunki odm ienne.

Praw a osób trzecich nie będą przeszkodą do  
licy tacji i przysądzenia w łasności na rzecz nabyw 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę
ciem przetargu nie złożą dow odu, że w niosły po 
w ództw o o zw olnienie nieruchom ości lub jej części 
od egzekucji i że uzyskały postanow ienie w łaściw e
go sądu, nakazujące zaw ieszenie egzekucji.

W  ciągu ostatn ich dw óch tygodni przed licy
tacją w olno oglądać nieruchom ość w dni pow sze
dnie od godz. 8 do 18, akta zaś postępow ania e  
gzekucyjnego m ożna przeglądać w sądzie grodzkim  
w K ow alew ie, ul. L egionów  5, sala nr 15.

K ow alew o, dnia 14 m arca 1938 r. 
(— ) L ITW IN , kom ornik .

Dama Him
D elegatem pow iatow ym —  p, K urzyński Józef, bez

ST A R A N N IE  

G U STO W N IE  

SZ Y B K O 1 T A N IO

Podaję niniejszym do łaskaw ej w iadom ości, że  

w  s o b o t ę , d n ia  1 9  m a r c a  b . r .

o t w ie r a m  w  K s ią ż k a c h  p o w . W ą b r z e ź n o

JAK: LISTOWNIKI, KOPERTY 
POCZTÓWKI ZAWIADOMIENI 
ZAPROSZENIA, KSIĘGI KASO
WE, SPRAWOZDANIA BUDŻE
TOWE — FORMULARZE DLA 
URZĘDÓW, SZKÓŁ i HANDLU

. J A N
R y n e k
H u r t o w y

kolonialno — delikatesowego
przy czym zaznaczam , że w m yśl m oich juz zna 
nych zasad d u ż y  o b r ó t  - m a ły 7 z y s k , przy  
uprzejm ej obsłudze będę się starał W ielce Szan. 
K lientelę zupełn ie zadow olić. —

Polecając się w ięc łaskaw ym  w zględom kreślę

Z pow ażaniem

H O F F M A N N  —  W ą b r z e ź n o  -  P o m .
13  —  T e le f o n  11  F i l i a  P łu ż n ic a
i d e t a l ic z n y  h a n d e l t o w a r ó w  k o lo n ia ln y c h

ZAKŁADY
BOLESŁAWA SZCIBti
W Ą D R Z E Z N O - P O M O R Z E

fałszyw e pogłoski o  
m ojej osobie pociągnę  
do odpow iedzialności 
sądow ej.

J u l ia n  G o s z k a

P r z e n io s ła m  s i ę
z ulicy H allera 5

na ulicę M . J . P i ł s u d s k ie g o  6

I r e n a  M a łe c k a
dentystka

D z ie r ż a w a

G rom ada K ról. N ow aw ieś w ydzierżaw i 
k u ź n ię  g r o m a d z k ą  z  d n ie m  1  I V  3 8  r .  
L icytacja odbędzie się dnia 26 m arca 1938 r. 
o godz. 3.po poł. w lokalu sołectw a.

W arunki dzierżaw y m ożna przejrzeć na  
sołectw ie w K ról N ow ejw si

za G rom adę S j ł t y s

D z ie w c z y n y
do w szelk ich prac w go 
spodarstw ie  dom ow ym  w raz  
z gotow aniem poszukuje

Z ofia G ośeińska  
Skępsk pocztu G olub

I Wyborowe drzewka 
zakw alifikow ane przez  

I z b ę R o ln ic z ą  

a

po cenach przystępnych

f S t a n c j i
dla gim nazjasty poszukuje  

S  i O ferty z podaniem  ceny do  
C  1 G ło s u  P o m o r z a

P o m o r s k a

E k s p e d ie n t k a

branży kolonialnej ze zna
jom ością języka niem iec
kiego natychm iast potrze
bna J. H offm ann

W ąbrzeźno —  R ynek 13

Jerzy S a m u lc z y k  
W ą b r z e ź n o  —  P o ln a  1 5  w y b .  
T elefon 46  T elefon 46

P o s z u k u j ę

2 pokoi um eblow anych lub  
bez m ebli z pełnym utrzy 
m aniem . Z gł w adm .

.G ło s u  P o m o r z a "

S ia n o i b u r a k i
sprzeda

L e w a n d o w s k i S t .

W ąbrzeźno, w ybudow anie  
pod W ałyczyk 20

K o r z y s t n i e

sprzedam urządzenie skle 
pow e (d la kolonialk i. bła
w atów . B o r t o w s k i

M . J. Piłsudskiego 17

D o j a r z a
żonatego od 1 IV 1938 r. 
przyjm ę. Z głoszenia

H . T h o m  -  U c lą ź

N a  s p r z e d a ż
tokarka i inne rzeczy, na 
dające się dla stelm acha

P ic k  —  Ł a b ę d ź

W ó z  m e b lo w y
do przeprow adzek poleca
M a l in o w s k i spedytor  
kolejow y —  W ąbrzeźno

ul. Piłsudskiego 48  teł. 96

O g ło s z e n ia
um ieszczane

w  G ło s i e

P o m o r z a

przynoszą

p o ż ą d a n y

s k u t e k !

! .. Kie tak in iilo tempore bywało. 

Gdy sie klientów z ulicy zwołało! -
I Świat dziś postąpił - trzeba ich poprosić,

I tu w gazecie firmę swa ogłosić! -

K I N O

d ź w ię k o w e

S Ł O Ń C E

T y lk o w ie c z o r e m  o  g o d z . 8 .3 0  
w  ś r o d ę , c z w a r t e k  i p ią t e k  
A rcydzieło literatury , arcydziełem ki- 
nom atografii! N ajnow . film dźw iękow y

Dama Kameliowa
W m l. głów . G r e t a G a r b o oraz
R o b e r t  T a y lo r ,  W szystk im  sprzeda
w ała m iłość... Serce oddała jednem u...
Z apow iadam y: 7 N I E B O  S im o n e  S im o n  nagrodzony zło tym  m edalem

A B O N A M EN T  M IESIĘ C ZN Y W Y N O SI:

W  ekspedycji lub agenturach ..........................L —  zł
z odnoszeniem  przez pocztę lub posłańca . . . 1,20 zł 
„G łos Pom .“ w ychodzi w poniedziałk i, środy i piątk i. 
W w ypadkach nieprzew idzianych, przy w strzym aniu  
przedsiębiorstw a, złożenia pracy, przerw ania kom uni
kacji, abonent nie m a praw a żądać pozaterm inow ych  

dostarczeń gazety lub zw rotu ceny abonam entu .

D ruk: Z akłady G raficzne B . Szczuki, W ąbrzeźno.Pom . 

R edaktor odpow .: A leksander L edw ochow ski, W ąbrze
źno —  ul. B r. Pierackiego lla

R edakcja i adm inistracja: W ąbrzeźno, M ickiew icza 1.

R edaktor przyjm uje od 10— 12. — N ie zam ów ionych  
rękopisów redakcja nie honoruje i nie zw raca.

T el. 80. • PK O . N r 204,252. • Przekaz rozrachunk 1

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń :

W iersz m ilim etrow y (na stronie 7-łam ow ej) . . 10 gr 
na stronie 4-lam ow ej (w tekście)......................... 30  gr
na stronie pierw szej ............................................... 50  gr
Przy pow tarzaniu ogłoszeń —  odpow iedni rabat. 
D la spraw spornych jest w łaściw y sąd w W ąbrzeźnie. 
Z a term inow y druk adm inistracja nie odpow iada.
Z a zastrzeżenie m iejsca pobiera się 20 proc, nadw yżki.


